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Wznowienie „adresu. 2 dnia 31., gru- 
dnia 1860 roku. 


Udy wszedł: był do_rządu ustępujący 
Az minister stanu, „w Galicji było 
poruszenie ogólne, które objawiło się na 
zewnątrz. wysłaniem - deputacji do, tronu. 
łożono adres w Krakowie i doręczono | 
80 przez deputację cesarzowi: Na czele 
tej deputacji stało trzech mężów: Franci- 
szek Smolka, Aleksander hr. Dziednszy: 
cki i Adam ks, Sapieha. W nich kraj wi 
Ział wówczas reprezentantów swych, A- 
dres z d. 31. grudnia 1860 był istotnym 
Wyrazem życzeń i potrzeb ' naszego naro- 
U. Pan minister stanu przyjmował bar- 
dzo uprzejmie deputację, czynił jej obie-- 
nice ogólnemi słowami, ale nie uwzglę 
dnił adresu przy ukłądaniu ustawy. Przy- 
Jal bowiem system, wytknął sobie cele, 
tóre pogodzić nie można było ź adresem 
polskim, , 
Gdy system paua ministra stanu upadł, 
z powodu że "nie uwzględniał życzeń 
l istotnych potrzeb pojedyńczych ‘krajów 
koronnych, a chciał konstytucję, nieodpowia- 
ującą tym potrzebom, przeciw, woli więk- 
szości: przeprowadzić, następcy p. Schmer- 
linga powinniby sięgnąć do owego adresu 
z grudnia 186Q i do adresów innych kra- 
JÓW koronnych, a wyrozumieć z nich mo- 
83, w.jakim razie ministerstwo nowe li- 
czyć może na silne i szczere poparcie na- 
rodów Przy'adresie swoim dawniejszym 
Polacy, dotąd stoją. Nie ma w nim wpra: 
wdzie sformułowanego jasno stosunku, w 
Jakim Galicja ma zostawać do resziy pań: 
stwa: Zebrane są wnim tylko wewnętrzne 
potrzeby naszego kraju, a strona zewnę- 
trznego stosunku do państwa nietknięta. 
Zostawiono tę rzecz dalszemu porozu-. 
mieniu się między koroną j zastępcami 
raju. - Deputacja nasza. w ustnych konfe- 
rencjąch z panem ministrem stanu wyra- 
żmie oświadczała iż w żądaniu, autonomii 
nie ma zawartej myśli zupełnie odrębnego || 
ukonstytuowania Galicji, i kraj nie jest 


„przeciwny załatwianiu spraw, „wspólnych 


atej monarchii, w wspólnym parlamencie. 
Zdawało się bowiem wówczas rzeczą na- 
turalną, że najpierw zwołane będą sejmy 
krajowe, a dopiero między temi sejmami 
iub ich delegacjami a koroną przyjdzie do 
skutku ustawa o wspólnym parlamencie 
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W sprawie stowarzyszeń robotników. 
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(Ciąg dalszy., 
dali 21577 €iąg adresu, którego początęk po- 
ry w zat „brzmi: 2 1848 
nie- A peł "perjod ubiegły od roku 184 
yi zupełnie pozbawiony pocieszających wy- 


PAadków. Dwóch tylk ielki dotkniemy 
punktów. ylko - wielkich | 


Angielskie robocze klasy, po trzydziestole- 
iniej walce, 2 podziwienia Siwa: Witywalością 
prowadzonej, korzystając z chwilowego rozdwo- 
Jenia między panami kapitała, zdołały przepro- 
wadzić bil dziesięciogodzinnej pracy, Ogromne 
fizyczne, moralne i umysłowe korzyści, wyniką- 
jące ztąd dla robotników fabrycznych, co pół 
roku notowane w raportach inspektorów fabry- 
cznych, przez wszystkich już obecnie da 
zostały. Większa część europejskich rządów IC 
jęła już angielski bil fabryczny, w mniej lub 
więcej zmodyfikowany sposób, A nawet angie 
ski parlament musi ciroeznie rozszerzać zakres 
jego działania. Ale oprócz praktycznej wążno- 
ści, coś innego jeszcze do niezwykłej podnosi 
wysokości znaczenie tego prawa dla klas pra 
cujących. Srednia Klasa, przez najznakomit8%6 
swe organa nauki, jako tę doktora Ure, profe- 
sora, Seniora i innych podobnie patentowanych U- 
czonych, przepowiadała i dowodziła do syta, 
że wszelkie prawne ograniczenie godzin pracy 
zada eios śmiertelny augielskiemu przemysłowi, 
który widać jak upior, żyć może jedynie ssa- 
niem krwi, mianowicie krwi dziecięcej. W da- 
wnych bardzo czasach morderstwo dzieci nale- 
żała do obrządków, do tajemnic religii Molo- 
cha, ale go dokonywano tylko w rzadkich uro- 
ezystych razach, raz na rok może, nadto Mo- 
loch nie miał wyłącznego gustu tylko do dzie- 


A AYO RAE 


S fa Prus Rzeszy niem, 4 ta] f ky, 
a Pr Es m. 4 tal. 15 sgi. 1 A O - 
A E Szwecji i Danii 6 a g > tal 16 sg. F 
X Francji i Anglii , y r 

s | a włoch, 1 gd: A aSo - franków 

5 | „ Belgii i Szwajcarii 18 *, Goin 

= ||» Turcji ika. Nada, 18 6 

N „Tai pe i 


ZZ. 1 nn 
a 


ema me ZZO ZO ZZ ZE Z Z 


-Niedziela 2. 


| ARENA LICA WH || 
ar 


nmiubkom W it «= : 


centralnym. W adicsie więc orzekać v tem 
niewłaściwą było rzeczą.""- 

Dzisiaj, przy zmianie systcwu pana 
Schmerlinga, a' usiłowaniach w Wiedniu 


go, Polakom _znowu_ sięgnąć wypada do 
swego adresu z 31. grudnia:1860, - Depu.. 
tacji obecnie już wysyłać nie potrzebuja, 
bo w Radzie państwa zasiadają reprezen- 
tanci, którzy wydelegowani zostali do te- 
go ciała wyrażnie pod zastrzeżeniem pra- 
wa do autonomii krajowej, 0 którą się 
upominać im polecono. * Przyjąwszy więc 
od sejmu mandat do Rady państwa, już 
tem samem  obowiązali się do popiera- 
nia autonomii krajowej. Deputacja przeto 
nasza powinna obecnie podjąć sprawę au- 
tonomii Galicji,” o którą się upominał a- 
dres, i przy tworzeniu się nowego porząd- 
ku, nowego systemu, doradzcom korony 
przedstawić życzenia i potrzeby. kraju. Ale 
do wykonania tego obowiązku, przedewszy- 


stkiem potrzeba, aby ta deputacja w licz-. 


bie kompletnej zebrała się w Wiedniu, i 
wzmocniła się w razie potrzeby deputową- 
nymi sejmu krajowego. 

Tylko w razie, gdyby Rada państwa 
została rozwiązaną, a nie zwołano matych- 
miast sejmów krajowych, byłoby potrze- 
ba osobnej deputacji do tronu i doradzców 
korony ,  któraby  tronowi przedstawić 
mogła obraz obecnego położenia i potrzeb 
Galicji) a z doradcami korony, z mini- 
sterstwem porozumieć się mogła co do 
warunków, pod któremi nowy system zna- 
leśćby mógł uznanie i poparcie w Galicji. 
Deputacji podobnej nie potrzeba dziś już 
ani wybierać. Posłowie sejmu krajowego 


gdyby tworzyli deputację podobną, toby 


takowa zpalazła i większą uwagę i uzna- 
nie u korony i ministerstwa,.i poparcie u 


opinii publicznej w. kraju.. p. 


a i 


Przegląd. polityczny. 


Austija. Francuzki Monitor wieczorny do 


nosząc: o ustąpienia p. Schmerlinga, dodaje, że 
wypadek ten jest tylko ważny dla wewnytrz- 


nych spraw Austrji i podniesie stanowisko hr.. 


Mensdorffa. Tymczasem niemiłego Austrji jene- 
rała Herwartha Prusy odsadziły od dowództwa w 
księztwach, a miano wały w jego miejsce jen. Man- 
teuffla. Czy myślą Prusy ugłaskać tem Austrję i 
za tę nominację otrzymąć księztwa? Słychać, że 
gabinet auatrjacki nie byłby od oddania tronu 
Bzlezwieko-holsztyńskiego w. ks. Oldenburgowi, 
7 AN ; s" 5 


E E OA 


godzin pracy obok podżegań przerażonej chei- 
wości, gwałtowniej wybuchuęła jeszcze i jawnie 
wykazała wielki spór między ślepym prawem 
żądania i ofiary, giauowiącem polityczną ekono- 
mię klas średnich, a socjalną prodnkcją, kiero- 
waną przez socjalną przezorność i stanowiącą 
polityczną ekonomię klas pracujących. Dla tego 
właśnie bill dziesieciogodzinnej pracy był nie- 
tylko praktycznym krokiem paprzód, ale co 
więcej, zwycięztwem narady. f n 

Ale wkrótce nastąpiło większe jeszcze zwy- 
cięztwo politycznej ekonomii pracy, nad polity- 
czną ekonomią własności, Mówimy tu o ruchu 
stowarzyszeń roboczych, mówimy tn o fabry- 
kach stowarzyszonych robotników, powstałych 
własnemi nsiłowaniami kilku odważnych ludzi. 
Ważność tego wielkiego społecznego doświad- 
czenia nie może być dość wysoko oszacowaną. 
Czynem, nie dowodzeniem przekonało ono, iż 
produkcja na wielką stopę, zgodnie z wymaga- 
niami dzisiejszej nauki, może być prowadzoną 
bez istnienia klasy panów, ciągnących korzyści 
z rękodzielniczej klasy; że aby przynieść korzyść, 
czynniki pracy nie potrzebują być monopolizo- 
wanemi przeciw samemuż pracującemu, i że na- 
Jemniczą praca równie Jak praca niewolników 
a następnie praca poddanych, jest tylko prze- 
chodnią i niższą formą, przeznaczoną do ustą. 
pienia < miejsca pracy Stowarzyszonej, igrającej 
prawie z trądem, chętną ręką, jasnym umysłom 
i wesołem sercem. W Anglii Ziarno systemu Sto” 
warzyBzenią rzącił Robert Owen. Te poruszenia 
klas pracujących ną stałym lądzie były w 88- 
mej rzeczy praktycznym wynikiem teoryj me- 
wynalezionyeh, lecz ogłoszonych przed światem 
w roku y x 

Obecne doświadczenie perjodu od 1848 do 
1864 roku dowiodło oczywiście, że stowarzy- 
Szona praos, chociaż doskonała w zasadzie I 
pożyteczna W praktyce, da ograniczona 
do ciasnego zakresu indywidualnych, przy- 


utworzenia nowego porządku państwowe-- 


Lipca 1865. 
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a pıaynajmniej kandydatury jegv sie odisaca 
bezwzględnie. W połowie czerwca wysłał w. 
ks. Oldenburg drugą notę, żądającą usunięcia 
ks, Augustenburga z księztw; Austrja miała po- 
nownie oświądczyć, że nie może dopuścić je- 
dnostronnego występywania przeciw księciu. 

Berlińskie pisma upewniają, że br. Werther 
(poseł pruski przy dworze austrjackim) i ka, 
Grammont (poseł francuzki), bawiący w Karls- 
badzie, konferują często z królem pruskim i p. 
Bismarkiem. 3 

Z Kroacji donoszą, że nadżupan zagrzeb- 
ski snapendował magistrat miasteczka Jaszka, z 
powodn, że nadzwyczaj popierał wybór kandy- 
data opozycji, br. Kuszłana, a nawet miał się 
dopuścić przytem naduż;ć. © 

Do pragskiej Politik piszą z Wiednia d. 
27. b. m.: „Wczoraj zdarzył się niesłychany do- 
tąd wypadek na posiedzeniu rady zawiadowczej 
zakłada kredytowego. Pan Piener prosił kasy 
tego zakładu o kilka milionów, na które ofiaro- 
wał depozyta, jak to dawniej się działo. Przy 
obradzie powstał jeden z członków rady zawia- 
dowczej (są tam także członkami staro-konser- 
waątyści), ażęby zwrócić uwagę na uchwałę Ra- 
dy państwa, którą nie kontrasygnowane przez 
nią obligacje jako nieważne uznano. Członek 
ten rady ząwiadowczej był zdania, że nie jest 
zapewnione jegzcze porozumienie obu Izb co 
do tej ustawy, a więc kontrasygnaturą jest wąt- 
pliwa, nie można zatem dać zaliczki na te 13 mi- 
lionów. Zdanie to przyjęto i odprawiono p. Ple- 
nerą z nieczem. Można sobie wyobrazić, że p. 
Plener rozhiją się za pieniądzmi i przy takim 
natłoku interesów „niema czasu podawać gję do 
dymisji.“ : 

Szwajcarja. Między polskimi emigrantami 
w Zurychu znajduje się wielu dawnych uczni i 
politechników, którzy się na uniwersytecie lub 
na politechnice w Zurychu wprawdzie zapisali, 

| jednak nie posiadają żadnych środków do kon- 

tynnowania nank. Opiekę wspierania ich po- 
wierzyła konferencja kantonu  Aarsu osobnej 
komisji pod naczelnictwem exdyktatora Langie- 
wieza. Z rozmaitych stron zrobiono tej komigji 
pomyślne zapewnieuia; tak znrychski komitet 
centralny udzielił jaż na ten eel 1.220 franków, 
a dalsze 1 290 fr. zapewnił z pozostałych pie- 
niędzy. St. Gallen zamierza 2.100 franków u- 
dzielić w formie stypendjnm. Także dawniejszy 
komitet centralny w Zurychu, który jeszcze ma 
pewien faadasz do rozporządzenia, obiecał wy- 
znaczyć jakąś sumę na stypendjum. Z niektó- 
rych stron kraju zapewniono taxże zasiłki, a z 
Poznania wpłynęło jaż 500 franków, tak, że 
już dzisiaj sumą około 4.000 fr. można rozrzą- 
dzać, )zapewniwszy się co do dalszej pomocy. 
Liezba proponowanych przez komisję stypendy- 
stów, wynosi 18, którzy miesięcznie po 50 fran 
ków pobierać, mają. za 


Francja. Głoszą że cesarzowa mianowana be- 
dzie wiceprezydentką rady tajnej, a mar. Vaillant 
prezydeutam komitetu wystawy. Ciało prawo- 
dawcze przyjęło na posiedzenia d. 27. budżet 
217 głosami przeciw 10, dając tem rządowi po- 


uownie wotum zaufania. Cóż ztąd, kiedy więk- 
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_ Przedpłatę przyjmują: 

Bióro Administracji „GAZETY NARODOWEJ* 
przy nlicy Wałowej pod l. 285 m. 2 A 

OGŁOSZENIA (Inseraty) wszelkiego rodzaju 
przyjmują się za opłatą od miejsca objętości wiersza 
drobnyn: drukiem 6 centów, oprócz opłaty stemplo- 
wej 30 centów za każdorazowe umieszczenie. 

Przedpłatę i ogłoszenia ua całą Francję PrzyJ- 
muje jedynie p, Ludwik Płoński w Paryżu Bon- 
tevard du Prince Eugéne 59. 

W Wiedniu przyjmują ogłoszenia i prenumeratę 
biara anonsowe p. Alojzego Oppelika. Wollzeile Nr. 22 
i Haasenstein et Vogler. Wołllzeile 9, à 

LISTY wszelkie winny być przesyłane „fran con 
LISTY reklamacyjne uieopieczętowane nie ule- 
gają frankowaniu RĘKOPISMA uadsyłane do reda- 

kcji nie zwracają się i beda niszczone. 
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szoóŚć cigła prawodawczego wręcz przeciwną od 
wyboreów swoich postępuje drogą: im jawniej 
występuje opozycja w narodzie, tem usiłniej 
wotuje większość ciała prawodzwęzego rządowi 
swoje zaufanie ! 

` Uwaga zwrócona na przyszłe wybory, do 
rad municypalnych. Być może iż rząd znowu 
rozwinie całą swoją potęgę i przesadzi po wiek- 
szej części swoich ślepych zwolenników. Obu- 
rzy tem tylko jeszcze mocniej naród, a ślepe 
narzędzia nigdy nie były narzędziami, na któ- 
reby w razie prawdziwej potrzeby spuścić się 
można. Doświadczył tego Napoleon I. Rezal- 
tat wyborów w depart. Puy de Dome zaniepo- 
koił rząd mocno, jak jużeśmy donieśli. Głoszo- 
no to o silnej agitacji orleanistów, to republika- 
nów przy tych wyborach. Słychać, że Ledru- 
Rollin wysłał z Londynu proklamację, i zdołał 
ja w owym okręgu wyborczym rozszerzyć w 
100.000 egzemplarzach, wbrew policji. Rząd mą 
wysłać kilku radców stann na prowincję, aby 
zbadali opinię, gdyż nie dowierzą doniesieniom 
prefektów. Smieszny to Środek, jak gdyby rad- 
cy stanu mogli chcieć niepokojenia rządu reia- 
cjami prawdziwemi! 

| Wielką senzację wywarł niemiły rządowi 
wyrok sądu kasacyjnego w takzwanej sprawie 
korespondentów. Panu Saint Chéron i spólnikom 
Jego wytoczono proces, z powodu, że poligra- 
fem (maszyną do kopiowania) odbijane kore- 
spoudencje prywatne przesyłali do kilka dzien- 
ników na prowincji. Rząd ujrzał w tem prze- - 
stępstwo prasowe, gdyż liczył takie koresponden- 
cje do rzędu gazet, do wydawania ich za- 
tem potrzeba koncesji i kaucji. — Niższe sądy 
orzekły w myśl rządu, ale sąd kasacyjny roz- 
strzygnął w najwyższej instancji, że takie kore- 
spondencje nie podpadają pod ustawę prasową, 
i rząd nie miał prawa ich ścigać. r 

© Cesarzową przeraził widok więzienia la Ro- 
guette, które niedawno temu odwidziła. Ujrzała 
tam muóstwo dzieci, uwięziunych , za przestęp- 
stwa, które tylko niesumienność lub trzymanie 
się martwej litery prawa przestępstwem, godnem 
więzienia zwać może. Na zapytanie odpowie-- 
działo jedao dziecko cesarzowej, że skazane jest 
za kradzież jabłek. Cesarzowa zapłakała i zwra-- 
cająe Bię do towarzyszącego jej ministra spraw 
wewnętrznych, powiedziała: „Ależ my wszyscy 
kradliśmy niegdyś jablka !* R 

- Księgarz Dentu skazany został za ugłosze- 


nie mowy -ks. Napoleona w Ajaccio, na kar 
500 fr. rz red 


Anglia. Zamknięcie parlamentu naznaczone 
ua d. 6. bm., — zaraz potem nastąpić mają no- 
we wybory, aby były ukończone przed żniwa- 
mi. Na mityngu wyborczym w Nottingham 
wszczęła się krwawa bójka, policja zaareszto- 
wała kilkadziesiąt osób a z Sheffieldu wezwano 
nawet wojsko. To zaak, że wybory będą żywe. 
W TIrlandji zaś wybuchła w Aurraghmore walka 
między Katolikami i: anglikanami przy zapala: 
Ria sobótek. Anglikanom, oranżystom, nie po: 
dobały się te sobótki, i zebrali się tłamnie. Od 
przezywań przyszło do bó,ki, w której wielu 
otrzymało rany i guzy, a padło też siedm strza- 
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ci biednych. - Ta walka o prawne ograniczenie | padkowych prawie usiłowań robotników, nigdy 
j nie potrafi wstrzymać jeometrycznej progresji 
monopolu, nigdy nie potrafi wyzwolić masy, ani 


nawet choćby najmniej ulżyć cisnącego im cię- 
żaru nędzy. Z tego to zapewne powodu muie- 


mani szlachetni ludzie, filantropijni deklamato- 
rowie klas średnich, a nawet biegli ekonomiści 


nagle wystąpili teraz z pochwałami, aż do nu- 
ności mdlemi, dla systemu stowarzyszonej pra- 


cy, kiedy napróżno usiłowali zniweczyć go w 


zawiązku, ośmiewaniem jako utopii marzycieli, 
lub piętnowauiem jako Świętokradztwa socjali- 
stów, Praca stowarzyszona musi się rozwinąć 
do rozmiarów publiczuej instytucji, aby mogła 
zbawić masy; mnsi przeto być popieraną publi- 
cznąmi, narodowemi środkami. Ala panowie zie- 
mi i panowie kapitała użyją wszelkich swych 
politycznych przywilejów na obronę i uwiecznie- 
nie w swem dzierżenia ekonomicznego m?n9po- 
łu. Nie tylko nie będą popierać wyzwolsuia 
pracy, ale będą ciągle stawiać mu wszelkie 
możliwe przeszkody. Przypomnijcie sobis, z ją- 
kiem szyderstwem na ostatniej sesji lord Pal- 
merston zgromił , ostro obrońcę kilku irlandz- 
kich dzierżawin. „Izba gmin, wołał, jest Izbą 
właścicieli ziemskich.“ Przecież dzisiaj zdobvcje 
praw politycznych jest wielkim obowiązkiem 
klas pracujących. I klasy te zdaje się pojmują 
to, bo jednocześnie odmowiły ruch w Anglii, 
Niemezech, Francji i Włoszech ; jednocześnie 
powstały usiłowania politycznej reorganizacji 
stronnietwą klasy pracującej. 

; Klasy te posiadają w sobie zadatek wygra- 
nej, bo gą liczne; ale liczba wtenczas tylko prze- 
waża na szali, jeżeli połączona w działaniu, a 
kierowąna ze świadomością. Doświadczenie prze- 
szłości naucza jaką wzgardą obrzucony zostaje 
ten związek braterski, który powinien istnieć 
pomiędzy robotnikami Wszystkich krajów i za- 
chęcać ich do wytrwałego wspierania się we 
wszelkiej walce o wyzwolenie, inaczej upadną 
wszystkie ich pojedyńcze, różnorodne usiłowa- 


nia. Te myśli spowodowały robotników różnych 
krajów, zebranych na pnbliezavm mitingu wSt. 
Martins Halł d. 23. września 1864 r. do założe- 
nia międzynarodowego stowarzyszenia. i 

Inne jeszcze przekonanie kierowało tem sro- 
warzyszeniem. Ą 

Jeżeli wyzwolenie klas pracujących wyma- 
ga braterskiego ich współdziałania , jakże ta 
wielka misja może być wpełnioną obok zagra- 
nieznej polityki, korzystającej w zbrodniczych 
celach ' z narodowych przesądów, rozlewającej 
w rozbójniczych wojnach skarby i krew ludów. 
Nie mądrość klas rządzących, lecz bohaterski 
zbroduiczemu ` szaleństwn opór angielskich 
klas pracujących, zbawił zachód Europy od 
rzucenia się do haniebnej krucjaty dla uwie- 
cznieuia | rozszerzenia niewoli po tamtej stro- 
nie Atlautyku.” B<zwstydne uznanie, szyderskie 
współczucie, lub idjotyczna obojętność, z które- 
mi wyższe klasy Anglii przynatrywały się jąk 
góry kaukazkie, ta naturalna forteca, padły zdo- 
byczą Moskwy, jak taż Moskwa postępowała z 
bohaterską Polską; nieznane i niczem niepohamo- 
wane wdzieranie się wszędzie tej barbarzyńskiej 
potęgi, którei głowa w Peter burgu, a ręce się- 
gają wszystkich gabinetów Entropy, kładzie na 
pracujące klasy obowiązek dokładnego cbezna 
nia się z tajemnicami międzynarodowej polityki, 
czuwania nad dyplomatycznemi postępkamiswych 
rządów, stawiania im, jeżeli potrzeba, przeszkód 
jeżeli nie potrafią im zapobiedz, jednoczesnego 
ogłoszenia ich 1 potępienia, oraz bronienia praw 
moralności i Sprawiedliwości, które powinny r7ą- 
dzić tak dobrze stosunkami między pojedyńcze- 
mi ladźmi, Jak między narodami. 

Upominanie się o taką politykę zagrani- 
ezną, należy do walki ogólnej o wyzwolenie klas 
pracujących, at , 
(Dok. nastąpi.) 
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łów, gdyż katolicy przewidując zamiary oran- 
Żystów, zaopatrzyłi się byli w strzelby. -== 


Włochy. Monitor wieczorny z d. 28 z. m. 
podaje następujący przebieg układów: „Można 
się było spodziewać na chwilę, że zbliżenie mię- 
dzy dworem rzymskim a Włochami na polu in 
teresów religijnych przyjdzie do skutku. Roko- 
wania toczyły się nad następującemi punktami: 
1) powrót nieobecnych biskapów do swoich die- 
cezyj; 2) zmniejszenie liczby biskupstw; 3) tryb 
miąuowanią biskupów; i 4) przysięga. Dwór 
florentyński porozumiał się prędko względem bi- 
sknpów, z własnej lub niewłasnej woli nieobe- 
enych. Pozwolił im objąć napowrót Swoje die- 
cezje, zastrzegając sobie jednak prawo, powo- 
ływąnia ich powoli i oznaczania Czasu, kiedyby 
bez narażenia spokoju publicznego mogli się 
zjawić w swoich diecezjach. Już się zanosiło 
na porozumienie co do redukcji biskupstw, gdy 
się znaczny wszezął spór nad ostatniemi dwoma 
pnaktami. Papież wysłuchawszy zdania komi- 
tetu, z kardynałów utworzonego, rzekł iż nie 
może dopuścić ani eTeguatur ani przysięgi dla 
biskupów z prowincyj zabranych. Z swojej zno- 
wu strony gabinet florentyński sądził niemo- 
żebnem, robić w istniejących ustawach wyjątki; 
a gdy rząd rzymski nie sformułował żadnego 
środką wybiegu, opuścił wysłannik włoski 
Rzym, co do tych dwóch punktów nie dopro- 
wadziwszy nie do skutku. Przed odjazdem swo- 
im oświadczył jednak Vegezzi, że rząd włoski 
chce wykonać to, co względem wydalonych bi- 
skupów ułożono; że podałby rękę i do obsadze- 
nia opróżnionych biskupstw w Lombardii i sta- 
rych (sardyńskicb) prowincjach, gdyż tam ani 
ezequalur ani przysięza nie mogą żadnych na- 
stręczać trudności. Rokowania pozostały bez 
skutku, wszelako posłużyły one papieżowi i kró- 
lowi Włoch do wynurzenia uczuć, które prędzej 
czy później przyniosą owoc. Jakkolwiek rząd 
franeuzki nie mieszał się zupełnie do porozu- 
miewania się obu dworów, z szezerem jednak 
zadowoleniem patrzał na szczęśliwe natchnienie, 
kióre oba państwa skłoniło do zawiązania sto- 
sunków bezpośrednich, i pragnie, aby niedokoń- 
czne dzisiaj dzieło na nowo podjętem i po- 
myślnie do skutka doprowadzonem być mogło. * 

D. 27. z. m. przybył Vegezzi do Florencji, 
zapewne d. 28. odbyła się narada ministrów, a 
d. 29. król już odjechał do zamku Valdieri w 
Piemoncie. Król ma być moeno zmartwiony, 
naród się cieszy, przyczem uderza na Austrję, 
przypisując jej zupełaą winę nieudania się u- 
kładów; stanowisko Lamsrmory zachwiane, a 
jak donoszą na Paryż d. 29., rząd przedłoży Izbie 
ustawę organiezną, dotyczącą dóbr kościelnych, 
i wniesiony będzie projekt ustawy, zuoszący 
artykuł konstytucji, którym katolicyzm uznany 
jest religią panującą. 

Glówny organ ultramontanów, Monde, nie 
uważa zerwania układów za stanowcze, spodzie- 
wa się on podniesienia ich nanowo, i sławi p. 
Vegezzego z pobożności i charakteru, co mu 
wszelako nie przeszkadzało, jako ministrowi pod- 
pigać akt wcielenia prowineyj papiezkich do 
Włoch. W rocznicę koronacji swojej papież uła- 
skawił więźniów politycznych, skazanych na 
muiej jik 5 lat więzienia, a pod pewnemi wa- 
runkami, i skazanych na lat więcej. Wielu wsze- 
lako nie przyjęło ułaskawienia. Nunejusz pa- 
piezki w Meksyku, który odwołany już był w 
drodze do R:vmn, otrzymał rozkaz pozostania 
jeszcze w Meksyku. Według doniesień paryz- 
kich jedoak z d. 29. z. m., opuścił Meksyk z 
całym swoim dworem. > 


W Hiszpanii zanosi się na wypadki, jakie 


od czasu wstąpienia Izabeli na tron nie zaszły, 
a których ostatecznym rezuitatem będzie zupełne 


okrojenie władzy królewskiej a może nawet upa= 


dek dynastji, mimo to, że naród królowej nie 
nienawidzi, i owszem, często ją otacza swoją 
miłością, jak np. kiedy niedawno temu dla po- 
ratowania skarbu dała część dóbr koronnych. 
Gubi ją ślepy dewotyzm, który Hiszpanię strą- 
cił ze stanowiska mocarstwowego, i'dzisiaj nara- 
ża ostatnią dynastję panującą Burbonów; zakon- 
nica Patrocinio więcej ma wpływu u królowej 
jak głos narodu, jego reprezentantów i mini- 
Btrów. Jestto jakby fatum jakieś. Dla skreśla- 
nia obecnego położenia rzeczy w Hiszpanii, po- 
dajemy tu przemowę prezydenta nowego gabi- 
netu, marsz. Odonnella, którą miał w Izbie po- 
słów d. 22. z. m., i w niej podał program swo 
ieh rządów. Mowa tą opiewa: ' 

„Na polu polityki wewnętrznej, mamy do 
załatwienia trzy ważne kwestje. Pierwsza doty- 
czy prasy. Rząd oświadcza, że wniesione od 
poprzedniego gabinetu dwa projekta cofa z Izby 
drugiej. Sądzi on, że obecna ustawa prasowa 
odpowiada wszelkim wymaganiom, zawierając 
sądy przysięgłych, które Są właściwym dla spraw 
prasowych trybunałem. Rząd przedsięwziął na- 
Btępującej trzymać się drogi: Przestępstwa po- 
spolite, do których należą wymierzone przeciw 
kardynalnej podstawie społeczeństwa hiszpań- 
skiego, mogą i będą Sądzić trybunały zwyczaj- 
ne. Co do właściwych przestępstw prasowych, 
zdaniem rządu, wystarczą sądy przysięgłych do 
ich przytłumienia i zabezpieczenia wolności pi- 
sma. — Przystępuję teraz do kwestji usta wy 
wyborczej. Obecna ustawa, nietylko w mo- 
jej, ale i całego ogółu opini! upadła niestety 
zupełnie. W tem wszystkie się zgadzają gtronnie- 
twa. Rząd też tego Samego jest Zdania, a chege 
do legalnej walki otworzyć szranki wszystkim 
stronnietwom, aby dać im możność przyJŚcia tu- 
taj i bronienia z całą swobodą zasad Swoich, i 
życząc dalej, aby oi, co Otrzymają WIĘKSZOŚĆ 
głosów kraju, byli w Samej rzeczy kraju repre- 
zentantami: uda się niezwłocznie (do królowej) 
o upoważnienie do wniesienia projektu ustawy, 
któraby obejmowała zasadę wielkich okręgów 
wyborczych, i według której wybory odbywać 
się mają podług prowineyj, a cenzu8 wyborczy 
zniżony będzie o połowę. Rząd usiłował zarazem 
połączyć w tym bilu wszystko co mu się zdało 
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potrzebnem, tudzież wszelkich możliwych reguł 
ostrożności, gwoli przeszkodzenia nadażyć wła- 
dzy i uczynienia wyborów istotnie wolnemi, tak 
aby wszyscy wyborcy mogli dawać swój głos, 
nie będąc wystawieni na żaden przymus. Co do 
likwidacji dóbr kościelnych, mnie- 
ma rząd, ża kraj wielkie jeszeze posiada zaso- 
by do przeprowadzenia wszystkich budowli pu- 
blicznych i wszelkich środków rozwoju, jakich 
Hiszpanii potrzeba. Środkiem ku temu jest wła- 
śnie likwidacją dóbr kościelnych." Rząd posta- 
nowił jak najenergiczniej zająć się przeprowa” 
dzeniem tej likwidacji, dla dopełnienia zawarte- 
go między władzami Święękiemi a duchownemi 
układn | © A PZ 

„ „W kwestjach zagranicznych, starać się by- 
dzie rząd o zachowanie obeenych dobrych sto- 
sunków Hiszpanii do innych narodów, 
przy każdej sposobności przestrzegając godności 
i niezawisłości hiszpańskiego narodu. Jest wa- 
Żną kwestja, na którą muszę zwrócić uwagę pā- 
nów, a to kwestja włoska. Zdaniem rzą 
du, nadeszła chwila, zajęcia stanowczej pozycji 
w tej sprawie. Sądzi on, że bez nazkodzenia in- 
tercsów katolicyzmu można powziąść uchwałę, 
zgodną z ideami i interesami Hiszpanii jako na- 
rodu europejskiego i konstytucyjnie rządzonego. 

„Co się wreszcie tyczy zajmującej sprawy 
spokoju publicznego, wiadomo kongresowi, że 
micisterjum urząd swój objęło śród ważnych i 
i trndnych okoliczności. Nie ja to mówię; sły- 
szeliście to z nst mężów, którzy przed nami za- 
siadali na tych miejscacb, wyraziły to wstępy 
do projektów ustaw, wniesionych ponownie przez 
naszych poprzedników. Mimo to upewnia rząd pa- 
nów, że nie żywi najmniejszej obawy o spokój 
pobliczny, że tuszy jako posiada środki do za- 
chowania onego, i do zjednania prawu poszano- 
wania żadnych inuych nie użyje środków, prócz 
ustawy.“ ` ce d 

Czy będzie mógł, czy zechce Odonnell wy- 
konać ten program, czy się nawet Odonnell dłu- 
go utrzyma? Odwróciły się od niego wszystkie 
stronnictwa, tak moderady (umiarkowani), jak 
progresiści (postępowi). Mianowicie progresiści 
uderzają na Odonnella, zowiąc go bezczelnym, 
iż on bohater zamachowyiważył się chwycić ich 
programu; to jakby nagle kat zaczął wołać o 
zniesienie kary Śmierci ! 

- Równic i ślepy despotyzm królowej stawia 
mu przeszkody. Opiera się ona ciągle uznawa- 
nin królestwa Włoch, i może postawi warunki, 
o które rozbije się dobra wola Odonnella. Dono- 
szą z Madrytu d. 29. z. m.: „Nuncjusz i z nim 
kilku biskapów mieli konferencję z Odonnellem. 
Nuncjusz protestował przeciw zamiąrowi uzna- 
nia Włoch i zagroził zażądaniem paszportów, 
gdyby Włochy uznano. Królowa miała bowiem 
pisać do papieża, że jeżli nznanie nastąpi, to 
tylko za przymusem ministerstwa. Gabinet za- 
wahał się w tej sprawie wobec takich trudności.* 

Jenerał Prim miał otrzymać pozwolenie ba- 
wienia za granicą; komitet progrosistów wezwał 
jego i Olozagę, aby jak najspieszniej wrócili, w 
celu ułożenia programu na najbliższą przyszłość. 
Wiadomo, że Olozaga miał być mianowany nad- 
zwyczajnym posłem hiszpańskim we Florencji. 
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Korespondencje Gazety Narodowej. 


Wiedeń 30. czerwca. 


(rt) Od dnia 24. do dzisiaj jest ta sama 
niepewność co do składu nowego ministerstwa. 
Hrabia Meusdorff przy pomocy jenerała Clam- 
Gallas i hrabiego Esterhazy, węgierskiego mini- 
stra bez teki, konferują z rozmajtemi osobami i 
wybadują je, czyby przyjęły w danym razie u- 
dział w nowym składzie ministerstwa. Stanow- 
czo jednak teki nikomu nie ofiarowano. Wnoszą 
ztąd, że cesarz zastrzegł sobie wybór, gdy po- 
wróci, odprowadziwszy cesarzową z Ischl do 
Kissingen. Spodziewają się iż powrót ten na- 
stąpi w poniedziałek wieczór, jeźli cesarz z 
Kissingen nie uda się jeszcze pierwej do Karls- 
badu dla powitania króla pruskiego na ziemi 
austrjackiej. Utrzymują tu, iż w razie gdyby 
cesarz wracał na Karlsbad, byłby to znak iż nie 
życzy Bobie tam układów dyplomatycznych, a 
pan Bismark daremnie by czekał na cesarski 
przyjazd w Karlsbadzie. Motywują zaś ten po- 
gląd okolicznością, iż w chwili gdy nie ma mi- 
pisterstwa w Wiedniu, i żadnego ministra nie 
mógł cesarz wziąć z sobą, i układy w Karls- 
badzie są niemożliwe. Inni jednak twierdzą, iż 
właśnie z tego powodu układ osobisty między 
monarchami tem łatwiej przyjść może do skut- 
ku, a nowemu ministerstwu może być już rzecz 
gotowa polecona do przeprowadzenia. Stosownie 
do myśli układu z Prusami, lub do rozbicia się 
rokowań, utworzyłby wtedy cesarz nowe mini- 
nistórstwo. 

Jedno z pism tutejszych następujący spis 
kandydatów do tek ministerjalnych podaje, ze- 
brawszy wszystkie wiadomości, wskazówki i 
wieści razem. Kandydaci do prezydentury 
w radzie ministrów: hr. Mensdorff, ks. 
Ryszard Metternich, książę Alfred Windisch- 
gratz; na ministrów stanu: hr. Beleredi, 
bar. Hübner, bar. Mecsory, br. Gołuchowski ; 
na ministrów sprawiedliwości: baron 
Lichtenfels, nadprokurator Wager, prezydent są- 
du krajowego w Pradze, Weidele von Wilingen, 
prezydent wyższego sądu krajowego morawskie- 
go i członek Izby wyższej, Hennet; na mini- 
strów handlu: bar. Burger, bar. Hock, bar. 
Kellersberg (namiestnik Tryestn) i Becke (wiee- 
prezydent centralnego urzędu morskiego w Try- 
jeście) Lopyai; na ministrów polieji: 
baron Kellersberg, bar. Poche, Mecsery; na mi- 
Nistrów wOJNYy: jenerałowie Hauslab i Hen- 
nigsteln; ną ministrów finansów: Ple- 
ner, Dessewffy, hr. Festetics, książę Sapieha, 
Holzgethan, ks, Jabłonowski, Hopfen, Wodianer; 

a mInistryw administracji: br. Bel- 
eredi i Lasser; na prezydenta rady sta- 


nu: hr. Rechberg. Z wyjątkiem Hopfena, bar. 
Poche i Belcrediego, konserwatywnych członków 
Izby wyższej, z Izby niższej mitnowicie z stron- 
nictw politycznych liberalnych tej Izby, nikogo 
nie wymieniają jako kandydata do teki mini- 
sterjalnej w nowym składzie rządu. 

" Jedno z pism tutejszych pisze, że księcią 
Sapieże ofiarowano tekę ministerstwa finansów, 
leez jej nie przyjął. "O ile się dowiedzieć mo- 
glem, nie ofiarowano księciu tej teki, a pogło- 
ska była mylna. ""** = BR Ev 

W spisie tym pio ma hr. Thuna. Okoliczność 
jednak, że hr. Thun przed samym odjazdem ce: 
sarzą do Ischl, miał audiencję, może wskazy- 
wać, iż jest możliwe i wstąpienie jego do no- 
wego składu rządu 

Zdaje mi się, iż i postawienie hrabiego Go- 
łuchowskiego na liście kandydatów do minister- 
stwa jest bezzasadne. Słychaćjtu teraz, iż nowe 
ministerstwo ma przedsięwziąć znaczne zmiany 
we wszystkich naczelnych urzędach tak w Wie- 
dniu, jak i w krajach koronnych. -W takim ra- 
zie albo książe Sapieha albo hr. Gołuchowski 
mą być powołany do zarządu Galicji. Czy wieść 
ta powstała w skutek życzenia, które objawili 
posłowie polscy domniemywanemu ministrowi 
stanu, czy też w skutek odpowiedzi im danej, 
nie mogłem się dowiedzieć. W każdym razie ta- 
ka zmiana odpowiadałaby programowi nowego 
mipisterstwa. S 

Opowiadają tu iż p. Schwvrling nie tylko 
na posiedzeniu Izby wyższej w przeddzień prze- 
Bilenia ministerjalnego, lecz już przedtem na 
wiadomcść o rokowaniach z Mailathem o kan- 
cleratwo węgierskie, oświadczył się za potrzebą 
zupełnej reorganizacji państwa w duchu więcej 
autonomicznym i za reformą ustawy lutowej w 
tym kieruukn. Jedno z pism tutejszych nawet 
opowiada, że uczynił to i na audjencji u ce- 
garza, lecz cesarz mu następne miał odpowie- 
dzieć słowa: „Nowe tory, w które dla dobra 
Austrji wejść potrzeba, wymagają, aby unikać 
wszelkiego nawet pozoru wahania się między 
dawnym systemem a obecnym*. Jako żródło 
tej wiadomości podaje stara Presse jednozgodne 
opowiadania tak przyjaciół pana Schmeriinga 
jak i Węgrów. 

Mówią tu o rozwiązaniu czy zupełnem prze- 
kształceniu rady stanu. Ma być utworzona przy: 
boezna rada cesarska,na wzór tajnej rady przy 
boku cesarza Napoleona. I 

Słychać także o amnestji dla prasy, miano- 
wicie dla dziennikarzy skazanych w moe $. 65 
i $. 300, to jest za występywanie przeciw 8y- 
stomowi pana Schmerlinga, który teraz korona 
sama uznała za błędny. Byłaby to więc kon- 
sekwencja zmiany systemu. 

Być może, iż nastąpi wkrótce i amnestja 
specjalna dła Galicji, gdyż właśnie dowiaduję 
się, Że z rozkazu cesarza zastanowiono proces 
przeciw 153 osobom, uwięzionym z powodu zna- 
nej burdy w Furlańskiem i Belluneńskiem. Jak 
zwykle wydał cesarz ten rozkaz na przedsta- 
wienie ministra sprawiedliwości, ale nikt tn nie 
wierzy, aby pruedatawionio wyszło z włągnucj 
pobudki i ochoty p. Haina. 

Jako kurjozum, które się podobno wydarzyć 
może tylko w Niemczech, donoszę wam, że na o- 
kólnik pruski, proponujący państwom Rzeszy 
niemieckiej uznanie Włoch, bo tylko tym spo- 
sobem można zawrzeć z niemi traktat handlo- 
wy, odpowiedziała Bawarja, że nim się poczną 
rokowania z Włochami o traktat handlowy, win- 
na być załatwiona sprawa szlezwieko-holsztyń- 
ska, i trzeba czekać wyniku układów włosko- 
rzymskich. Niechże kto zgadnie, jaki zachodzi 
stosunek między bawidełkami norymbergskiemi, 
które mają taki odbyt we Włoszech, a obsadze- 
niem arcybiskupstwa medjolańskiego I 


Paryż 27. czerwca. 

(B). W sprawie dorożkarzy otrzymaliście 
błędną wiadomość, jakoby odpowiedzialność nie- 
porozumienia pomiędzy woźnicami a zawiadow- 
cami spadała na Pereirów. Pereirowie w mło- 
dości byli uezniami Saintsymona; znane im po- 
Bzukiwania szperaczy umysłowych dziewietna- 
stego wieku. Owszem trzeba im oddać spra- 
wiedliwość; w licznych zakładach przemysło- 
wych, którym przewodniczą , umieją oni wyna- 
gradzać talent i zapewnić chleb codziennej pra- 
cy. Im też trzeba wee że potrafili otwo- 
rzyć zatrudnienia kobietom. Prawie zawsze gdzie 
fizyczna praca nie jest potrzebną, w stowarzy- 
szeniach pod ich sterem dostrzedz można w kon- 
troli, w magazynach, w sprzedaży, w kasie, 
pracujące kobiety, dopełniające włożonego obo- 
wiązku z wzorową dokładnością. Koalicja pra- 
cujących przeciw zawiadownictwu, w przedsię- 
biorstwach Pereirów jest nieznaną. Gdyby oni 
przypuścili pracujących do udziału w zysku, 
zakłady ich byłyby wzorowemi. 

Urządzenie stowarzyszenia dorożek w Pa- 
ryżu było wyłącznie powierzone panu Ducoux, 
który doskonale wyobraża tych demokratycznych 
doktrynerów, co ugrzęźli w formułach, eo nie 
umieją urządzić ani pracy, ani przemysłu, ani 
gminy. Z wiedzą lub bez wiedzy służą kapi- 
tałowi. Ci co mieli dać wzór stowarzyszeń spra- 
wiedłiwych. ojcowskich, braterskich , pojednaw- 
czych, jedną tylko myśłą byli zajęci, jak akcjo- 
narjuszom największy procent zapłacić. To co 
w Paryżu na małą widzieliśmy skalę, odbiło się 
na wielką w Stanach Zjednoczonych. Tem czem 
był p. Drouin względem dorożkarzy, przewo- 
dniey w Ameryce byli dla mas cztery lat wal- 
czących. Nie umieli urządzić przemysłu, nieu- 
mieli pogodzić kapitału i pracy, dla tego krew 
potokami płynęła, dla tego miliardy obrócono 
pa zniszczenie; miliardy, które mogły były posłu- 
żyć do przetworzenia świata arcydziełama sztu- 
ki, kunsztów į przemysłu. 

Nadaremnie niektóre pisma dokładnie za- 
wiadomione w sekrecie donoszą, ża albo wszyst- 
ko w Rzymie załatwione, albo wszystko zerwa- 
ne. Porozumienie się głowy kościoła z Wiktorem 


Emanuelem, jest tak ważnym wypadkiem, rak 
obfitym w skutki, tak brzemiennym w następ- 
stwa, że go skryć nie będzie podobna. - Odgłos 
jego odbije się o najodleglejsze stolice, o pałace 
i chaty, o serca i umysły. Pokój w sumieniach, 
pokój w umysłach, pokój duchowy i pokój ma- 
terjalny zależą od jednego słowa papieża. Pa- 
pież może dziś albo tryumf, katolicyzmu przy- 
spieszyć, albo go na wieki oddalić.-Nie pojmu 

ją, me oceniają wielkości zadania ci, co po- 
wtarzają sekretne komeraże i donoszą iż wszy- 
stko skończone, wszystko stracone. Dla tego my 
żadnym podobnym wieściom nie uwierzymy, do- 
pokąd się Europa żałobą nie okryje. 

Ale mamy Sobie za obowiązek zwrócić wa- 
8zą uwagę na zabiegi dyplomacji moskiewskiej 
w Rzymie. Z nadzwyczajną zręcznością, 2a 
pomocą kobiet, złota, rad, przez trzecie osoby, 
pracują aby porozumieniu się papieża z Wikto- 
rem Emanuelem przeszkodzić. Tak jak broniła 
u nas velo, tak w Rzymie broni Moskwa non 
possumus; wskazuje fale wznoszącej się rewo- 
lucji we Włoszech i woła na ultramontanów, aby 
bronili porządku i religii, aby się nie układali 
z nieprzyjaciołmi tronów. Kiedy król Włochów 
odwołuje się do samego papieża, zapewnia go 
o swojem synowskiem i religijnem uwielbieniu, 


Moskwa ndaje się do kardynałów i za ich pomocą, _ 


za ich wpływem, sprzeciwia się pojednaniu. Już 
papież się skłaniał do układu, przedstawiono mu, ` 
iż w tak stanowczym razie powinien zwołać ra- 
dẹ. Usłuchał tego głosn szanowny starzee, we- 
zwał na posiedzenie kardynała Antonellego, Pa- 
trizego, Alfierego, Riario-Sforza, de Pietro Sac- 
coni, de Lucca i Baraabo. Na chwiię wygrała 
Moskwa. Kardynałowie zachwiali umysłem do- 
stojnego starca; w tak smutnych kolorach wy- 
stawili mu rewolucję włoską, postęp anarchii, 
tryumf nieprzyjaciół tronów i religii, żepapież wy- 
rzekł fatalne non possumus. oma b 


Ktoby wątpił o tem co przedstawiam, niech | 


odczyta odpowiedź papieża w rocznicę jego 
wstąpienia na tron apostolski. > 
„Szczerze pragnę, są to jego słowa, zagoić 
rany kościoła we Włoszech. Oby Najwyższy 
życzeń moich wysłuchał. Wprawdzie porozu- 
miewania się dojrzewały, miały być uwieńczone 
pomyślnym skutkiem — ale nowe nadeszły żą- 
dania. Rząd we Włoszech niegł wpływowi mi- 


tyngów i krzykom rewolucyjnym. Ja zezwoliłem . 


na wszystko, co było możebne; jeśli nie przyj- 
dzie do zgody, nie będzie w tem moja wing. 
Poleċmy się Bogu, utinam, utinam !" ! 
Krzyki przeto rewolucyjne, piosenka, którą 
ciągle ambasador moskiewski na wszystkie tony 


powtarza, wywołały non possumus. Ale do- 


tąd tylko pokątnemi intrygami nieprzyjaciele 
katolicyzmu wpływ na głowę kościoła wywięrsk. 
Dziś nadszedł czas, aby te państwa, co przez 
należną uległość dla głowy kościoła, przóż u- 
szanowanie jego niepodległości stały na boku 
i życzeń swoich mie objawiły, dziś powinny 
wskazać intrygi obce i odsłonić rękę, co najsżla- 
chetniejsze zamiary papieża krępuje. Moskwa 
chce poniżyć katolicyzm." broniąc ultramontani- 
zmu. My chcemy pogodzić wiarę z obywatel- 
skiemi obowiązkami, z światłem i swobodą su- 
mienia. Dla tego do ostatniej chwili spodziewać 
się będziemy, że zbutwiały wpływ kardyuałów 
ustąpi światłym i religijnym uczuciom głowy 
kośeioła. , i 

Nowe ministerjam w Hiszpanii zaczęło u- 
rzędowanie od ogłoszeń liberalnych. Amnestja, 


reforma elektoralna, pozwolony pobyt za grani-. 


cą jenerałowi Prim, niezawodnie są to ważne 
i mądre kroki. Ale niestety nikt w trwałość te- 
go ministerjum nie wierzy. W jego składzie wi- 
dzimy trzech adwokatów : Possada Herera, Ca- 
nova del Castille, de la Vega de Cernijo. Nie 
brak tam i jenerałów. Prawo, wymowa i siła. 
Oto trzy żywioły, które nowy skład utrzymują, 
Czekajmy. Wszystko w. Hiszpanii niespodziewa- 
ne i nadzwyczajne. 

Główną cechą polityki cesarza w tej chwili 
jest gorliwość w pozyskaniu serc dla €esarzo 
wej. Chce on przekonać i Europę i mieszkań- 
ców Francji, że i po jego zgonie rzecz publi- 
ezna w Paryżu nie ucierpi. Ta głównie myśl 
przebijała się w rejencji. Mówiliśmy, że cesa- 
rzowa zwiedziła zazład młodych chłopczyk ów, 
skazanych na więzienie za różne. nadużycia. 
Był to krok światły i dobroczynny. 


Nie poprzestała na tem cesarzowa, wyzna- 
czoną została rada pod jej sterem, do rozpozna- 
nia i czuwania, jak młodzież ukaraną, do przy- 
kładniejszego życia doprowadzić. Wspomniałem 
wam jak jeden z ziomków, opiekując się dziew- 
czynką opuszczoną, zasłonił ją od zguby i pię- 
kną przyszłość jej otworzył, jak inny małem 
wsparciem przyszedł do pięznego majątku i zo- 
stai- ozdobiony znakiem honorowym. Jeśli rada 
i mały zasiłek prywatnego mogły podobne skut- 
ki wywołać, czego nie dokaże cesarzową pomo- 
cą i zachętą? — Stanęła także na czele stowa- 
rzyszenia, mającego na celu przyjście z pomocą 
dia tonących na morzu. Są to kroki chwalebne, 
godne poehwały. Jakikolwiek powód je dyktuje, 
sprawa publiczna na tem zyskuje i my je po- 
chwalamy. 

Jakby chciały odbić porównaniem, dzienni- 
ki co to pos, dodają: „Dziś książę Napoleon 
dał obiad w zamku Medońskim.* Niech ci co 
porównywają sposób działania księcia z cesa- 
rzową, niech go zachęcą do założenia domów 
przytułku, ochron. Osady a aś: I szkół robo- 
tniczych. Oto pojedynek i współzawodnictwo, 
godne książąt tego wieku. 

Przed kilku miesiącami drobny szlachcie z 
Litwy zaszedł do szkoły wojskowej Zabielskie- 
go, w której każdy co chce się uczyć i praco= 
wać, znajdował przytułek. Spostrzegł że tam 
dla tych tylko miejsce, co się chcą do służby 
publicznej gposobić. Opuścił szkołę i wyjechał 
do Londynu. Tam widząc że dziś bracia dają 
pomoc starozakonnym, pod nazwą Haimka, zało- 
Żył ajencję, zawiódł tych eo mu pomogli, po- 
krzywdził wielu i uciekł z pięniądzmi i powie- 
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aby Szalbierz ten nie nadużył na nowo zaufania 
braci y Szwajcacji i Ameryce, 
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Kronika 

Wezoraj pochowana we Lwowie staruszkę 97letnią, 
panią z Bagińskich Pińczakowską. Była to jedna z 
tych zacnych Polek, które w późzym jeszcze wieku za- 
chownją najżywszy interes dla losu swej ojczyzny. Z 
szezupłego dozywocią oszczędzała dla siebie ile mogła, 
aby tylko pomagać biednym ziomkom. Na dzień przed 
śmiercią rozpurządziła resztą swego zaoszczędzonego ka- 
pitaliku. Między innemi zaprosiła do siebie jednego z mę- 
żów, któremu ufala z powszechnej o nim opinii, i wrę- 
czyła MU 100 dukatów, aby przesłał je jako wsparcie bie- 
dnym WYBNahcom polskim, tułającym się za granicą. 
Craść Pamięci zaenej Polki, 

Dzisiaj w teatrze polskim trzeci i ostatni koncert 
An£yalfiego Sandora. Odegrane takie będą: „Wesele 
przy latarniachć, operetka z muzyką Offenbacha,$w której 
wystaP! P. Lech Nowakowski, i „Zuch mimo chęci“, kro- 
tochwila w jednym akcie, naśladowana z francuzkiego. 


Prenumerata na dzieło Jaljasza Słowackiego. 
Z upoWaŻnienia spadkobierców i krewnych ś. p. Julju- 
gra Słowackiego, ogłaszam niniejszem przedpłatę na jego 
dzieła pośmierine, w wydaniu lipskiem Brockhausa nie 
objęte i oprócz małych wyjątków, dawanych niekiedy 
us Pr òb w jednem z tutejszych pism czasowych, dotąd 
drukiem nigdy jeszcze nie ogłoszone. 

Tskowe utworzą 3 tomy, obejmujący każdy około 
g0 srkuszy śejsiego druku. tegoż formatu, co wyżej 
wspomniane wydanie lipskie.” 

Wewnętrzna wartość poetycka dzieł tych pośmier- 
tpych Wyrównywa wartości pism Słowackiego dawniej- 
szych. napiętnowsnych zawsze znamieniem genialnej wy- 
obraźni. 

Cens prenumeracyjna za wszystkie ð tomy ustana- 
wis SIE W ilości 4 zł. w. a. Tę kwotę raczą szanowni 
aubskrybenei składać albo osobiście, albo (dla nniknie- 
nis £DYt „mozoinej korespondencji) za pośrednictwem 
gnsjomych swoich, zamieszkałych we Lwowie, do rąk 
Wgo' Krawczykiewicza, dyrektora kasy oszczędności, 
który na to każdemu bilet przedpłaty doręczy. Czas 
przedpłaty poczyna sig z dniem dzisiejszym i będzie 
trvat AŻ do dnis 15. pażdziernika r. b. 

Co pół miesigea, przez cały ten czas zbierania pod- 
pbów: w „Gazecie Narodowej* tutejszej będzie dawany 
wykS% nazwisk coraz pizybywających przedpłacicieli, 
jabo też liczba egzemplarzy, jaką sobie każdy zamówi. 
w ten sposób sprawą ta będzie oddana niejako pod kon- 
trole całego czytającego ogółu. Ci, którzy się pierwsi 
zapiśz%, będą mieli zaspokojenie, że rzecz jest w biegu. 
pis zamierzających się dopiero zapisać, będzie to, jak 
sądzę— akutecznem i nie zupełnie może niepotrzebnem 
przypominaniem. à 

Na pokrycie kosztów wydania wszystkich 3 tomów 
potrzeba, ażeby przynajmniej 500 egzemplarzy by- 
ło xaprenumerowanych. Jeżeli ta liczba do 15. paździer- 
mika rzeczywiście się zbierze, natenczas Wny Krawczy- 
klewicz w owymże dniu przekaże zebraną sumę do rąk 
podpisanego, jako wydawcy ; a oddanie rękopisów pod 
prasę Nastąpi nazajutrz potem. W miarę jak tom po 
tomie będzie gotowy, otrzymywać je będą za biletami 
Sżan. aubskrybenci po kolei i w sposób, ojakim w swo- 
jm czasie qokładnie zawiadomią gazety. 

l Jeżeliby się zaś liczba 500 prenumerantów aż po d. 
15. października nie zebrała: w takim razie odbierze 
sobie ksżdy z przeđpłacicleli swoją wkładkę od Wago 
krdwczykiewicza na powrót, a to za zwrotem biletu; a 
wydśWcA z žalem będzie zmuszony oświadczyć, ŻE za- 

jar OSłoszenia dzieł Słowackiego na teraz w Żaden 
gpo*ó0 Przyjść do skutku nie może. = 

Bo Di» zawądzi nadmieció tu mimochodem, 


że już 
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GAZETA NARODOWA z dnia 2. lipca 1865, 


rzónemi mu towarami. Dla tego to donosimy, | od trzech lat robi się wszystko, ażeby te dzieła odda- 


ne być mogły do rąk czytającego ogółu. Zrazu stara- 
nia odbijały się tylko o brak takiego nakładcy, który- 
by ofiarował odpowiednie warunki. Dziś i bez wzglę- 
du na to, jakieby były warunki, nie ma zgoła nakład- 
cy dla dzieł Juljusza Słowackiego ! 30 pi 
W takiejto chwili odwołujemy się wreszcie do ca- 
łego ogółu. W silnem przekonaniu, że poczucie obo- 
wiązku względem ojczystego języka. odezwie się tym 
razem i u tych nawet, którzy prócz gazet j broszus po- 
litycznych nie zgoła czytać nie zwykli, zdajemy każde- 
mu na sumienie rozstrzygnienie pytania. czy dzieła je- 
dnego z najwiekszych poetów polskich butwieć mają i 
nadał w rękopisie? który tak łatwo, g lada powodu, 
niepowrotnemu podłedz może zniszczeniu ? 

Po rozdaniu egzemplarzy pranumerowanych, prze- 
znaczonych na samo pokrycie kosztów wydania, reszta 
edycij sprzedawać się będzie zwykłym sposobem księ- 
garskim. Natenczas cena sklepowa egzemplarza wyno- 
sić będzie 5zł, Czysty dochód, jaki wpłynie na tej dro- 
dze za całą resztę wydania, i za edycje powtórne (je- 
żeli do nich przyjdzie i jeżeli ich kto korsarskim spo- 
sobem nie zagrabi znowu na swoją korzyść) *), krewni 
śp. Juljusza Słowackiego przeznaczają na stały fundusz 
służyć mający na wsparcie dla biednej młodzieży, po- 
święcającej się zawodowi naukowemu, Jakkolwiek fan- 
dusz ten w każdym razie okaże się bardzo skromnym, 
zostawszy do większej połowy uszezaplony przez nie- 
sumienność zamożnego i bynajmniej nie potrzebującego 
takimi środkami powiększać fortuny swojej cudzoziemca, 
pomimo tego wystarczy on kiedyś jednak choćby na je- 
dno tylko stypendjum. Utworzy się więc z niego do- 
broczynny legat, o którego nlokowaniu, szczegółowych 
warunkach orzekną czasu swego bliższe rozporządzenia 
dawców i zatwierdzenie wys. rządu. 

Upraszam wszystkie pisma krajowe perjodyczne o 
łaskawe zamieszczenie powyższego ogłoszenia w kolu- 
mnach swoich. * Antoni Małecki, 

Lwów d, 1, lipca 1865. profesor uniwersytetu. 


*) Jak wiadomo, księgarz lipski Brockhaus wydał 
wszystkie dzieła Słowackiego dawniej drukowane. bez 
zezwolenia krewnych icały zysk Za to so- 
bietytko samemu przywłaszczył. 
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Ostatnie wiadomości. 


Dzienniki wiedeńskie podzielone są na dwa 
obozy. Debatte, Wanderer i Vaterland bronią no- 
wego ministerstwa, inne niezawisłe dzieoniki 
rozpoczęły podjazdową wojnę, wyrażając oba- 
wy, iż nowe ministerstwo wracając do dyplomu 
październikowego, może wrócić i do statntów 
stanowych ~ Gułuchowskiego, wprowadzających 
postulatowe sejmy w krajach niemiecko-sławiań- 
skich. Przeciwko temu zarzntowi bronią Debatte 
i Vaterland nowych ministrów. Debatte słusznie 
dowodzi, iż w takim razie musianoby i sejm 
węgierski zrobić postnlatowym, a wtedy poje- 
dnanie z Węgrami byłoby jeszcze niepodobniej- 
sze niż teraz. Te same swobody, których uży- 
wać będą Węgry, mnszą być wprowadzone i w 
krajach z tej strony Litawy. Vaterland cytuje 
nstęp z mowy Majlatba, w której tenże potę- 
pił statnia Gołnchowskiego. Majłatb rzekł: „Nie- 
dokładne rozwinięcie uchwał z 20. października 
w krajach niemiecko-słowiańskich, które prowo- 
kowało publiczną opinię tych krajów bardzo 
slusznie przeciw subie, wywołało także patent z 
26. lutego.“ I odsiebie Vaterland potępia te sta- 
tnta i w wstępnym artyknle wywodzi iż nowa 
organizacja Anstrji nie może być oktrojowaną, 
jak ustawa lntowa, lecz wypłynąć powinna 2 
porozumienia między koroną a narodami. 

Nowe ministerstwo zamyśla widocznie wy- 
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„Bów Płener bieżący dług 13 mil., do czego oby- 


stąpić z planem przyjęcia bndżetu Izby niższej, 
zredukowania armii i td. Na ostatniem posiedze- | 
nin [zby niższej „minister marynarki Burger, 
przemawiał przeciw wnioskowi komisji finanso- 
wej Izby wyższej, aby snmę pierwotnie propo- 
nowaną przez ministerstwo jako snbwencję 
Lloydowi, nchwalić w bndżecie. Minister radził 
przyjąć okrojenia tej kwoty Izby niższej. Wię- 
kszość Izby wyższej poszła za jego radą. 

Jeden 2 dzienników wiedeńskich podaje 
wiadomość, iż hr. Beleredi miał oświadczyć, 
że okrojenie funduszu dyspozycyjnego (na opła- 
cenie dziennikarstwa) przyjmie w zupełności, 
gdyż prócz organów urzędowych nie potrzebu- 
je giosów płatnych, licząc na poparcie swej po- 
lityki przez dziennikarstwo niezawisłe w Wie- 
dnin a osobliwie w krajach koronnych. 

Nowa Presse pisze: 

„Najspieszniejszem dla nowego ministerstwa 
jest uporać się z Radą państ.::a. Nie nchodzi 
wprawdzie po prostu ją rozwiązać inb odroczyć, 
bo przyzwolenie budżetn i wniosków kredyto- 
wych jest naglącem, przy tem woli także nowe 
ministerstwo rządzić pozwolonym budżetem, niż 
bez niego. e 

„Nowe ministerjam — tak uam mówią — 
zostawi zatem ukończenie bndźstn 1865r. daw 
nemn, a dopiero, gdyby się poroznmieć nie zdo- 
łano, zaiaterweujuje rozwiązaniem Rady pań- 
stwa i sejmów krajowych i rozpisaniem nowych 
wyborów. Albo też nowe minist., a te wiado- 
niość mamy z dobrej strony -- będzie się sta- 
rać koniecznie o załatwienie budżetu na 1865 i 
1866r., a dla tego przyjmie nchwalone w [zbie 
niższej wykreślenia, mianowicie bndżet wojenny. 
Przez takie ustępstwo spodziewa się minister- 
stwo ma każdy wypadek porozumieć z Radą 
państwa w sprawie budżetn i kredytn, i tak po- 
siedzenia spokojnie zakończyć, aby się potem 
z węgierskim sejmem nkładać, a równocześnie 
nawet może ściślejszą Radę państwa zwołać.* 

„Jeżeli to prawda, natenczas zawisł najbliż- 
szy rożwój od tego, czy Rada państwa po u- 
stępstwach finaasowych nowego ministerstwa 
budżet i pożyczkę zawotnje. A zapewniają nas, 
że nowe ministerjnm w najbliższy czwartek po- 
jawi się przed Izbą posłów, bo rzeczy już tyle 
dojrzały, że utworzenie nowego gabinetn do po- 
wrotu cesarza we wtorek można będzie nkoń- 
czyć. Tymczasem fungnją jeszcze wszyscy mi- 
nistrowie dawni w swoich urzędach.* 

Tenże sam dziennik pisze w sprawie 
przesilenia w ministerstwie finansów : Knrsa 
wprawdzie nie zdradzają tego przesilenia, bo 
równoczesne doniesienie, że nowe ministerstwo 
rozpocznie swój urząd od ogłoszenia znacznej 
rednkcji wojska, wywiera wpływ korzystny, 
chociaż nie jedno inne paraliżujący. Przyczynia 
się do tego i to, że w kołach finansowych prze- 
waża zdanie, iż zażądanie kredytu na pożyczkę 
117 milionów będzie tymczasowo odroczone. 
Zresztą nłożył już 30 czerwca p. minister fiaau- 


dwie Izby swe przyzwolenie ndzieliły. z kon- 
worcjum, do którego anstrjacki zakłąd kredy- 
towy, bank darmsztadzki, berlińskie towarzy- 
stwo dyskontowe i firmy Rotszyld, Sina i Wo- 
dianer należą. Konsorcjum to oddało powyższą 
sumę w gotówce do rozporządzeniu minister 
stwn, a to zobowiązało się zlać ten dług za po- 
mocą przyszłej wielkiej operacji kredytowej w 
krótkich terminach albo przez spłatę gotówką , 
albo przez współndział tego konsorecjam w no- 
wym wielkim interesie, za którego podstawę za- 


wsze jeszcze w części nważają dob 
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Vaterland z 1. hm. pisze: „Neue fr. Pressa 
jest w błędzie, nazywając rząd nowy „minister- 
stwem czerwonemn*. Zdajesię newst, Że z począ 
tkiem lipca nie wejdzie jeszcze w życie nowy po- 
rządek rzeczy. Wprawdzie ministrowie, którym 
cesarz polecił wnioski przedłożyć, byli bardzo 
czynni, ażeby wynależć stosowuych kandyda- 
tów na opróżnione miejsca, a dotyczące wnio: 
ski przesłano już do Ischl, lecz ministerjnm no- 
we dopiero za dni kilka ostatecznie ntworzone 
będzie, Węgierski kancierz nadworny, p. Maj: 
lath, odjechał do Węgier nie tyle dla prywa: 
tnych interesów, ile dla uporządkowania stosuu 
ków swego nowego pola urzędowego,“ JE" 

„Tymcząsem w naszem Życiu pnbliczuem 
nastąpiła przerwa, p. Schmerling zaś nsupął się 
znpełnie od swego dotychezasowego zatru- 
dnienia.* j 

Posiedzenie Izby panów dnia 30. czerweą 
przeszło spokojnie. Lecz na porządku dziennym 
były tak niewinne przedmioty, że nawet krótkie 
debatv, były raczej wyjaśniającemi ioformeeja- 
mi. Ustawę subwencjonowania austrjackiego 
Lloyda przyjęto podług uchwały I:by posłów, 
i tym sposobem pozbyto się znowu sprawy, 
która była powodem wi :lu starć. Po tej ustawie 
nastąpiła dalsza obrada nad bndżetem. Lecz 
tyłko te części etatu ministerstwa finansów były 
na porządku dziennym, które nie mogły dać po: 
wodu do ważniejszych nwag. Tylko przy od: 
dziale: „Ogólny etat pensji*, w którym Izba 
posłów przekreśliła przewyżkę przepisanych n. 
stawą pensyj dymisjonowanych ministrów Rech 
bergs, Wickeuburga i Furgacha, oświadczył hr. 
Tbua, iż z przyczyn, których nie wymienia, 
przeciwny jest tym wykryśleniom. Izba uchwa 
lila większe pensje pudług wnioskn komisji fi 
nansowej, która mimochodem powiedziawszy, 
przy każdej sposobności ndziela Izbie posłów 
rad i nagau. Ta jednak okoliczność nie przy- 
wiedzie budżetu do upadku. 

Do prezydjum Izby niższej przyszło w pią- 
tek z ministerstwa finansów pismo, w którem 
ząwarte jest żądanie dodatkowe 66.000 złr. ja- 
ko kosztów reprezentacji państwa za miesiąc ii 
piec. Wmioskują więc z tego słniznie, że Rada 
państwa i pod aowem ministerstwem dalej obra- 
dować będzie. f H 

Ungur. Nachr. donoszą, że cesarz udzielił 
wdowie po bistoryku Szalay dużywotnią pensję 
rocznie 1000 złr. a jako dodatek na wychową- 
nie każdego z dwojga dzieci rocznie 200 zir. 

Ostdd, Post donosi, że hrabia Than ma 20- 
stać namiestnikiem Czech. 

Hamburg 30. czerwca. Wiedeński kure- 
spondent do Bórsenhalle twierdzi, że w Gastein 
zjadą się cesarz austrjacki z królem pruskim. 

Paryż 30 czerwca. Dwór udaje się ju- 
tro do Fontainebleau. Naturalizacja wieln na- 
czelników arabskich, między tymi Abdelkadera, 
uchwalona. Wieści o naradach dyplomatycznych 
w Kissingen potwierdzają s'ę. Pod'ug wieści, 
ma marszałek Vaillant być mianowany tymcza- 
sowym prezesem komisji wystawy. Duniesienia 
z Meksyku opiewają niezadowalniająco. We 
Włoszech mają robić werbunnki do Moksyku za 
zezwołeniem rządo. Mówią, że na wyspie Ku- 
bie wybnchło powstanie mnrzynów. 

Zagrzeb 30. czerwces., W Sześciu v- 
kręzach wyborczych zagrzebskiego kom'tatu 
zwyciężyła dzisiaj przy wyborach na se,m libe- 
raloa opozycja, po większej części jednygłośnym 
wyborem, między inncmi w Perkowacz. 
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każdy i każia — W Krakowie i we Lwo- 

wie a projektem banku rolniczego. 
Taryfy przewozowe na Kolejach 

żęwmznych. Wiedeńska Izba handlowa i prze- 


stawia następujące propozycje dla komisji 
ministerjalnej, 


me ję w poprzedni 
ten by? poszukiwany. 
zin pady ackich był większy i trwał dłu. 
dej, możnaby się było spodziewać podnie- 


tóra jak wiadomo z. r. w | ponieważ dowóz dopi 


tygodniu i artykuł 
Gdyby odbyt do ni- | ciętne 
niey (82 fnt.) 3 złr. 7 
złr. 62 c.; jęczmienia 


możemy tą razą podać cyfer dokładnych, 
ero się zaczyna, i nie 


siejszym targu były następujące ceny prze- 
} zboża i innych artykułów : M p 


(30 fnt.) 2 złr. 60 e.; 


dy J, 2 Jass, Pawlikowski Emil z Rosolin1, 


Łoziny. Niezabitowski Wład. do Uherzec, 


Surza Wiktor do Wiednia, Zabielski Ignacy 
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fachowycb. Z8 rok doczekamy się nowego | dostarczała. Pszenicę skupowano na po- galicyjskiej położonych 2 nawet na 10 do Warszawa 30, czerwca. | 
raportu £ propozycja o renia jakiegoś znó- | trzebę miejscową i najlepsze gatunki płaco- | 22 mil za Lwów. Bydła rzeźnego i opa- Przyjechali do Lwowa d. 30. czer- | PSEMDCJAY . | . . rublij 000] 00/0) 
wu komitetn do czeg:08, jest bowiem zasa- | no pa 7 zir, 10 è. Na JĘCZMIEŃ nie było | SOWeSo przeznaczonego dO Ołomuńca, Li- | wea, Pp. Augustynowicz Bol. z Kniażego, | List) Zs3tawne III. ok. „ | 10/09] 00,0) 
da, że komitet Wnos. na wybór komisji, ko- pokupu dla braku cięższych gatunków ; ga- | pnika i Florisdorf - sd iryp w tygo* | Brzozowski Karoj z Dobrowlan, Jawornicki ". a kupon, , » | 13/63] 13,67 
misja zań na wybór komitetu. Heto komisji | tunki 136 do 138 fnt. Wagi dawano po 4 | dniu ubiegłym 2500 sztuk wołów, | Mare. z Krakowa, Petrowicz Franciszek 4 (48 kol. żal, war.-wied. » LU 00] 38,0 
i komitetów pracowało u ni -- po rokn | złr. 65 do 10 c. Ceny żyta były takie ga- Lwów 30. czerwca. Na naszym dzi- Wołostkowa, hr, Łoś Karol z Kulmstycz. Akcje kol, żel. war.-bydg* » 77|60] 25150 


Bygłowa w sprawozdaniu swem O kwestji 


'alenia się cen. Gatunki 


160 fnt. wagi pia- 


owsa (48 int.) 1 złr. 82 c.; hręczki 2 złr, 


| Szezepański Jul, x Sokołowa. 


4 


Ignacy Bochnak 


handel korzenny pod l. löl w rynku dostar- 
cza na pewne i stałe zamówi»nia najlepszych 


owoców do smażenia 
t.j. wiszeń, brzoskwiń, moreli i t. d., któ- 
1—3 
an ZR R PE 
ier %iobal 
Arab syn Habdani - blanc jest z 
g Wierzbowcu, obwodzie Czozt- 
“ kowskim, ostatnia poczta Badzanów. =»: 
Prawnie wzorem i markg przeciw 
naśladowaniom zastrzeżony - 
Ulopek ziołowy 
dlu cierpiących na piersi i płuca, 
nie, ciężkie oddechanie, jest za- 
wsze świeży do nabycia 
P- MIKOLASCHA.. 
Również uuzymują go: 


we wszystkich gatnnkach 
rych codziennie świeże transporta otrzymuje 
707 taniej niż na targu. ` 
wolnej reki do sprzedania. Bliż- 
sza wiadomość na miejscu w 
205 1—3 
JE "Przecie anaE marka przecie 
Ogólnie uznany 
prawdziwy śniegogórski 
na grypę, chrypkę, kaszel, ból 
szyi, dławienie w piersi, zaflegmie- 
we Lwowie w aptekachp. ZYGWUN- 
TA EW p. A, BERLINERA i 
w Bielsku pan J, A | w Rozwadowie pan 


Stanko aptek, Marecki 

» Bocbni p. A. Ka- | „, Rzeszowie pan 
sprzy kiewicz. Schaiter. 

» Brodach p. Ko- | „ Samborze pan 
ścioki aptekarz. Kriegaeisen. 

„ Brzeżanach pan | „ Stanisławowie p. 
Zminkowski apt. Tomanek. 

„ Buczaczu p. Pfeif- | „ Stryju p. Sidoro- 
fer apt. wicz. 

» Dembicy pan F, | „ Szczercu pan J. 
Herzog. Pełka apt. 

a Gorlicach p. Wale- | „ Tarnopolu p. Bu 

= chpet. 


T Rogawski api. 
» Krakowie w apt., | „ Tarnowie p. Si- 
Aleksandrowicza. | » dorowicz apt. 

» Kętach p. Streya | » Wadowicach pan 


n Myślenicach p. M, Majer apt. 
Łowczyński. -- | „Zaleszozykach pan 
» Nowym Targu p- Kodrębski. 
L. Kamieński. „ Złoczowie p. Pe 
»„ Przemyślu F. Gai tesoh. 


detschka i Syn. 
Cena jednej flaszki 1 zł. 26 cnt. 
CI sami pp. Depozytarjusze utrzymnją: 
Prawdziwy tłuszcz z wątroby mię 

tuaowej, (Echtes Dorsch-Leberthran- 
Qehl), środek dla cierpigcych na piersi, 
płucą i suchoty. Cena flaszki R w. a. 

i Fri i urezom 
Pigułki przeciw šian 
wym dra P. Giramet. Pudelko 88 e. 
Plaster na odgniotki wynaleziony przez 
c.k nad. dr. Schmidta; cena pudełka 230. 
Dra Bebra Extraktnerwowy do wzmo- 
enienia nerwów i zasilenia ciała. Fla- 
azka 40 cont, 632 (1—6.) 
Balsam różany Brunswicki, prze: 
ciw wszelkim zapaleniom, na rany i 
wrzody. S$łoik po 1 zł, 5 c. 
D- Główny skład u Jaliusza Bitt- 
mera aptekarza w Gloggnitz. 


Dr. Patlisona 
Wata przeciw gośćcu i 
reumatyzmowi 


w pakiecikach po 1 złr. i po 50 ct. 

Prawdziwą dostać można we 
Lwowie w aptece Piotra Mikola- 
scha pod złotą gwiazdą i w apte- 
ce Zygmunta Rukera pod srebr- 
nym orłem. 400 6—16 


Nowy skład 


Omeuów i ZEGARÓW 


pod firmą: 


ARMATYS i MOERL 


rzy ulicy Halickiej pod i. 294 gdzie dawniej 

PY. był Bonifacy Stiller, 

Srebrne cylindry o 4 kam. od — do 10 złr. 
z złot. brzeg. do odskak. „ lI „ 16 , 


z 2 kopert. w 418 kam. n 14 „ 32 „. 


Srebrne Ankry z brzeg. złot. 


w 15 kam. w środku przy- 
wka złocona + . - œ 15 „ 35 a 
w środku przyk. śrebr. . „ 19 „ 28 „ 
sreb. facon Agles - . . 20 „ 27 a 
kryte Breb, brzeg. Zlot. « 17 , 44 n 
Remontoity beg kluczyk. . + 40 „ 


Złote cylindry damskie w 
środku przyk, złoc. « « a 25_ a 46 


w środka przyk. pol, z Em. . 28 
P », Złotą z 
Emalig i bez Emali „ 30 „ 60 , 
kryte na 2 strony w środku 
przyk. złot. z km.ihez „ 42 „105 ,„ 
Złote Ankry damskie kryty 
w 15 kamieniach +54 „207 
Złote Ankry mgzkie otwarte 
w śroku Przyk. złoo. , 88 , 
otw, w środku przyk. Z: 
w 15 ak e A pal Ao , 
kr te w 1 40: . . > m s 5 
ś Remontoir bez klucz. „ 125 » 228 


ść n 

Za wszystkie wyżwymienione Zegarki 
daje się jak najrzetelniejsza gwarancja ro. 
czna. wi przyjmują Się wszelkie repera- 
cje, które tylko sztuki zegarmistrz0 wSKiej 
dotyczyć mogą. l 


Znajduje się skład zegarków z fabryki 
Patek Philippe et Comp. w Genewie i 
do tejże przyjmuje wszelkie obstalunki. 


Jest także wielki wybór zegarów paryż: 
kich pod kloszami, wachadłowych (Pendul) 
toaletowych i budzików z najnowszemi nrzą- 
dzeniąmi. Oraz znajdują się łańcucby złota, 
srebrne damskie i męzkie w najświeższych 
modeląch. 488 15—16 


W Wszelkie zamiejscowe obstalunki 
załatwiają się jak najspieszniej. 


Wydawcy: Jan Dobrzański i Witalis W. Smochowsśki. 


- s mi Š e na a ETA 


GS? 


STEFAN MANN | POKTOR MEDYCYNY 


wyrabiający nowe uprzywilejowane rewol- 
wey W Wiedniu Stadt, Kohl- 
markt Nr. 14, poleca po najtańszych 
cenach fabrycznych swój wielki skład du- 
beliuwek k.pslowycb, SZtućców 
tyrolskich do polowania, do tarczy i rewol- 


werowych , strzelb do prędkiego nabi. 
Jania, iglicowych, lefoszówek i lankastrówek ; 


wszelkich gatnnków pistoletów, re- | 


wolwerów z podwójnym rucham w 4 
numerach, od wielkości kieszonkowej, aż do 
kalibru wojskowego. 

* Również przyjmuje „omówienia na wszel- 
ką powyż wymienioną broń podług dokła- 
dnego polecenia aż do najwykwintniejsze- 
każdy swój 


go urządzenia, z zaręczeniem za 
"wg 403 10—26 


wyrób. 
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C. R. wył. uprzyw. 


FABRYKA MASZYN i PRZYRZĄ- 
DOW do GASZENIA OGNIA. 
(założona od r 1823) poleca: 
Sikawki wszelkich gatunków. iF 
Sikawki i pompy ogrodowe. 
Hydrofory czyli dostarczacze wody. 
Pompy studzienne pa różne głębokości, | 
Pompy do każdego zastosowania. | 
Wozy do skrapiania o 4 i 2 kołach. 
Kiszki z konopi, skóry lub kauczuku. 
Konwy do gaszenia ognia z konopi, 
; skóry lub kauczuku 
Cale przyrządy do gaszenia ognia. 
HIRE" Katalogi ilustrowane przese- 
bezpłatnie. 635 7—12 


łam poczt 
KZ 
| 

| 


fabrykant broni 


Niezawodne ” 


WYWABIANIE PLAM 
z jedwabiu, aksamitna, wyrobów wełnianych, 
wszelkich tkanin i rękawiczek za pomocą słyn- 
nej, w Paryżu nagrodzonej medglem na po- 
wszechnej wystawie 


BENZINY aptekarza COLLAS, 


| 
| którą nie zostawia po sobie nieznośnej woni 
: jak wszelki inne Benziny. 


Cena 1 fr. 25 cnt. za flakonik; w Pa- 
ryżu na ulicy Dauphine 8. 638 *—18 
we Lwowie w apteca u pana Zyg. Ruckera. 


Skład nagrodą uwieńczonego 


| CEMENTU  PORTLANDZKIEGO 
| 


z Perlmoos (w Tyrolu) 
znajduje się w handlu 


(KAROLA WERNERA 
| pod 1. 95%.  - 


i MEE Na listowne zapytania „dziela się 


rychłą odpowiedż. 633 2—2 


Zaklad 
KURACJI WODA 


z przybudowanemi pokojami, wygodami po- 
trzebnemi i z włannym domowym wiktem 
połączony z gimnastyką , jest w Kisielce 
(we Lwowie obok rogatki żółkie wskiej) dla 
przybywających chorych zimą i latem o: 
twarty. 
Franciszek Medwej, 
dyrektor zakładu 


374 B—7 


| 
| 


Kartsch 


leczy słabości zewnętrzne, jako też z zsnie- 
dbanią takowych w krwi pozostałe skutki, 
podług nowych, nieszkodliwych, w głównym 
szpitalu w Wiedniu nżywanych sposobów 
przy sześcioletnich doświadczeniach, rady- 
kalnie, w stosownie krótkim czasie. 


Ordynacja domowa Od 2. do 4. godziny, 
pod ł. 208%, w kamienicy p. KOHNA przy 
ulicy Exbrygickiej 456 8—30 

Dia ubogich bezpłatnie z udziele- 
niem lekarstw potrzebnych. udziela o- 
raz rady na wezwania listowne i prze- 
sela żądającym lekarstwa. 


Nod M nat 


Pastylki 


z ERGOTYWY 


przez BONJEAN. 

Zaszczycony złotym medalem furis- 
centycznego towarzystwa w Paryżn. 
Pastylki te bywają używane z jak 
najlepszym skutkiem przez najsłyn 
niejszych lekarzy curopejskich prze 
ciw krwiotokom każdego rodzaju, plu- 
„ciu krwią, biegunce i chronicznemu 
, rozwolnieniu, (które niemi leczą się w 
kilku dniach) przeciw zatwardzeniom 
i upławom kobiecym. Przez swą ener- 
gilezną działalność ną cyrkulację krwi, 
stają się pastylki te oraz najlepszym 
środkiem przeciw słabościom pierBio- 
wym. — we Lwowie w aptece A. 
BERLINERA, w Wiedriu u Dr. Girt- 

lera, Freiung Nr. 137. 

Główny skład w Paryżu Labe- 
lonye et Comp., 19 rue Bourbon Ville- 
neuve, — w Krakowie p. Wiktor Re- 
dyk, aptekarz. 580 2—18 

Cena flaszki t zir. 50 et. ~ 


- 


PASTILLES erPOUDRE 


DU D? BELLOG 


Liczne doświadczenia dokonane w szpi- 
talach paryzkich duwiodły, że Pastylki i 


Proszek Dra Belloc, są nieocenionym 
środkiem w cierpieniach nerwowych 
Żołądka i kiazek i w nadzwyczaj 
truanem trawieniu. Po kilku dniach 
użycia tego środka, ustają boleści żo- 
łądka chroniczne i uporczywe za 
twardzenie zadawnione,” a apetyt 
zwykły wraca. Wynalazca tego proszku, 
którego nżycie nigdy zaszkodzić nie może, 
uzyskał zaszczytne pochwały paryzkiej aka- 
demii medycznej.  * ` 5 
Dostać można we Lwowie u AYGMUN 
TA RUKERA apt. pod Srebrnym orłem, 
w Warszawie w składzie materjałów apte- 
cznych pp, Gallego i Mrozowskiego, i w a- 
ptekach pp. Chrościckiego w Wilnłe ı Bru- 
nona Miczyńskiego w Krakowie. 530 7—0 
Cena I zł. 80 centów, z opakowaniem 2 złr. wa 


ODONTINE:: 
ELIXIR ODONTALGIQUE 


P. PELLETIER, 
członka paryzkiej akademii medy cznej, 


Jak jeden tak drugi z powyższych środków 
mają prawie wyłączny przywilej, że uznane 
zostały za istotnie skuteczne na ból zębów. 
Jako higieniczne środki zachowują zęby od 
róchnienia i nieczystości, wzmacniają 
ziąsia, nilweczą woń tytoniową. nadają 
świeżość l przyjemną woń oddechowi. 
Dostać można we Lwowie w aptece Z. 
RUKERA, w Warszawie w składzie materją- 
łów aptecznych pp. Galla i Mrozowskiego; i 
w aptekach pp. Chrościckiego w Wilnie i Bru- 
vona Miczyńskiego w Krakowie -- 536 7—0 


Cena po 4 złr. 20 ot., za opakowanie 20 et. 


A. Nteifa Nynowie 
zawiadamiają niniejszem Szanowną publiczność, iż 
podczas tegorocznego jarmarku 


w UŁASZKOWCACH 


pod 1. 33, 


701 2—2 


nietylko hurtownie, jak dawniej przez 30 lat towary sprzeda- 
wać będą, ale także częściowo. 


Obwieszczenie. 


Mam zaszczyt 
wartej z Wnym Emilem Artlem 


Emila Artla do spółki we wszystkich 


zawiadomić szanowną publiczność, iż w skutek umowy za- 
na dniu 14. b. m. przyjąłem tegoż pana 


interesach i sprawach domu komiso- 


wego, któremi też on odtej chwili głównie zarządzać i one prowadzić będzie. 


Znajomość handlowa i przemysłowa, którą 


się Wny Emil Artl odznacza, 


wypróbowana jego w interesach uczciwość i pilność, są dla publiczności rękoj 
mią, iż dom komisowy wsparty nowemi siłami odpowie swemu przeznaczeniu, 
"1 interesantów lepiej niż d tąd zadowolaić potrafi. i í 

Pan Arti, podejmuje na nowo wszystkie czynności od lat dwóch nieco 
zaniedbane, to jest: komisa zbożowe, pośredeictwo w zakupnie i sprzedaży nie- 
ruchomości i walorów, jak i sprowadzanie towarów zagranicznych; słowem, 
wszystkie te czynności, którym dom w dawnym swoim składzie nie zawsze 
mógł podołać. Przez wejście do spółki pana Emila Artla, jąko kupea z po- 
wołania, byt domu komisowego ustalił się ostatecznie i oddawać może rzeczy- 
wiste usługi tak rolnictwu jak i przemysłowi krajowemu. 


| Kraków dnia 15 częrwca 1865 r. 


632 2—3 


Walery WiełogłoWSki. 


firmą: „Walerego Wielogłowskiego* główny zarząd tegoż domu i 


(Ei jako wspólnik domu komisowego rolniczego i przemysłowego pod 


wszelkich interesów, mam nadzieję, iż przez rozwiniętą w nim czynność 
zasłużę sobie na względy szanownej Publiczności, której się też ośmielam ni- 


niejszem polecić. 
Kraków 15. czerwca 1865 r. 


KOCE 


Główny współpracownik: Jan Dobrzański. 


Emil Artl. 


-e m 


"GAZETA NARODOWA. z dnia 2. lipca 1865. 


M SO 


Otrzymawszy bezpośrednio znaczną 
ilość « zda 


SIERFÓW ANGIELSKICH 


polecam takowe po nzkieh  CEuach. Prz ssełki zaiejscjwe 
706 1-3 uskuteczriąm Spiesznie. 7 ** TOt Tov "== 
` ; jan Schumann se Lwowie, 


Niniejszem oznajmiają podpisani, iż z dniem 1. lipca b, r. otworzonym został | 
SKLAP CZEKOLADY 


z fabıyki własnej „braci Towarnickich 
przy ulicy Dykasterjalnej pod 1. 56 na przeciw p. K. Lewickiego w którym opróck czeko- 
lady, także herbatę różnej jakości, papiery listowe, i kancelaryjne 1, :/, i całemi ryzami 
i świece parafinowe funtami po stałych i umiarkowanych cenach sprzedawać się będzie; 
które grtykuły Wysokiej szlachcie i Szanownej publiczności łaskawym względom polecajś: 

Wszelkie żądania na prowincję najdokładniej bez zwłoki uskuteczniać będą, :a'.'.:1 


aib cda Bracia Towąrniccy. 


708 1-6 
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E -ILE I m". 
Maszyny do szycia 
z vanaisa ai ak W 
do użytku domowego, krawie: 
ckiego i szęewskięgu, 


Fą dO uavycia w bandiu procien 


„STANISŁAWA  BUSZAKA 


we Lwowie. 


Wyrażona firma naucza szycia maszyną hezpłatnie, a poręcza za dokładne działanie 
maszyny przez lat pięć, - | | 194 == 460 8-10 
Poleca też do maszyn potrzebne igły, nici, bawełnę i jedwabie po cenie najmierniejszej. 


<- UWIADOMIENIE: - 


(Cement portlandzki prawdziwy angielski 
grodzicki 

y ‘roman 

w całych i półbeczkach jest do nabycia zawsze 
świeży i w dobrej jakości po cenąch fabrycznych, 
w głównym składzie dla Galicji i Bukowiny u 


Augusta Schellenberga 


we Lwowie, alica Karola Ludwika pod I. 312. 


TADEUSZ UZIĘBŁ 


» - 7 


przybędzie ua tegoroczny jarmarx do Ułaszkowiec z wielkim zapasem 8W1620 


— -. sprowadzonych towarów, jako to: Aa 
Płócien i bielizny stołowej, 
amateryj wełnianych i jedwabnych 


Płaszczów damskich i zarzulek, 


1 wysprzedawać takowe będzie po 688 3—3 
nadzwyczaj zuiżonych cenach. 
Przytem “będzie "miat w komisie skład złotych izeczy, jakO to: 


Broche, Branzolety, Kulezy, Sygnety it. d. it. d. 
M2 A i e a E A, PSE" 
Podpisany ma zaszczyt P. T. Szanowna publiczność zawiadomić, iż właśnie teraz o- 
trzymał wielką przesełkę TOWAROW LETNICH, które po bezprzykładnie tanich ce- 
nach sprzedaje, ą mianowicie: 
BNF" Całe ubranie z materji angielskiej Dogs 
Tela Rużse 7 


od 16 złr. do 20 złr. 
, WO „4554 
7 AŻ z%, 20 , 


Z powodu zwinięcia przedsiębiorstwa sukni damskich, 
następuje zupełna wyprzedaż gotowych sukni po zdu- 
miewająco nizkich cenach z opuszczeniem rabata 20'/,, 
x e a KO O 711 5 
płaszcze, paletoty, beduinki, mantyłe, i jopki. 
Niniejszem mam Ząszczyt także uwiadomić. iż przybędę z moim składem w majwię: 
kszym doborze towarów i sukień gotowych na tegoroczne jarmarki do Ulaszkowiee 


Czerniowiec i Tarnopola, polecając się szanownej publiczności łaskawym względom. 
Zamówienia wszęlkiega rodzaju będą jak najrychlej i najtaniej wykocane. 


S. Friedmann 


plac Halicki 1. 1'/, na przeciw kawiarni p. Józera Miuliera. 


643 7—10 


PBH" Tanio i w. najwiekszym dohorze BĘ 


poleca handel płocien 


F. HOINKES 


w rynkn pod l. 173 
zaopatrzony “skład wszelkich gatunków 


PELENA.. 


rumpurgskich i ;holenderskich web, 
obrusów, serwet i garnitur na 6, 12, 18 i 24 osób, 
ręczników, serwel do kawy, białych i kolorowych chustek do 
nosa, dymków ; 


tadzież perkaliki, shirting, potteudorfsziej przędzy i nie! do pończoszkowych 
robót, prawdziwych angielskich maszynowych nici do szycia 1.innych do tego 
handlu należących artykułów. 

Widoki, że w krótkim czasie tak płótna JAKO też i towary bawełniane potaniejg, spo: 
wodowały mnie już teraz do zniżenia cen: o©dstępuję zatem te artykuły po tej Samej 
cenie za jaką nahywam. 3 

P. Jg. Gassner w Hrabaczowie utrzyŒuje u mnie zawsze skład komisowy rumbnrgskich i 
holenderskich web, i mogę wyroby tej, fabryki co do jakości jako też codo najnmiar- 
kowańszych cen najlepiej polecić. = J 

Wszystkie płótna, które się w moim handlu znajdują, są zawsze świeżego wyrobu i 
ręczę za towar czysty, niestałSzowany, bez skazy, ? 626 4(—4) 
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-Korespondencje Gazety Narodowej. 


i ð Wiedeń 1. lipca. 

(ri) Akcja Anstrji na zewnątrz była krę 
pvwana przedstąwieniami ministra stanu, iż trze- 
ba czekać, dopokąd ustawa lntowa nie stanie 
się ciałem. Musiano ciągle wahającej się dwuli 
„cowej trzymać gię polityki, w„żadnej sprawie 


t 


nie można -było wystąpić stanowezo, z obawy | 


wywołania wojny, mogącej przeszkodzić rozwu- 
jowi i ustaleniu ustawy Intowej,i narażenia pañ- 
stwa nienkonstytnowanego jeszcze, więc słabego, 
na wielkie niebezpieczeństwa. Cztery lata słuchano 
© góry tych przedstawień, popieranych ciągle 
obietnicami, iż to się wkrótce skończy, że pań- 
„Stwo niebawem się ukonstytunje. Lecz i cierpli- 
WOŚĆ największa ma swe granice. Zresztą tru- 
dno było o cierpliwość dalszą, gdy w końcu 
namacalnie się okazało, iż państwo od czterech 
at ani krokn nie postąpiło naprzód ani w orga- 
nizącji wewnętrznej, ani w finansowem gospo- 
darstwie, przeciwnie, położenie stawało się coi 
raz goteze i nie było widokn, aby załatwienie 
sprawy kostytncyjnej z Węgrami mogło przyjść 
do skutku. Dodajmy, do tego jeszcze spostrze-. 
żenie, u góry zrobione, że nawet połowiczne, 
słabe, bo w jednej połowie monarchii przepro- 
wadzenie nstawy lutowej doprowadziło do coraz 
większego ciśnienia parlamentu na koronę, do 
Pokus o ograniczenie jej ndzielności, a zrozumiemy 
a czego system Schmerlingowski mnsiał w 
końcu stracić podporę i u góry, nie zyskawszy 
Jej przedtem i n dołu. Ale to zrozumienie wy- 
jaśni nam i dzisiejszą sytuację, charakter i cel 
dowego systemu, mającego wejść w życie. 
, Chodzi najpierw o przywrócenie państwu 
inicjatywy w polityce zewnętrznej, o przywró- 
cenie mon swobody działania, aby wyjść raz mo- 
gło z wahającej się, zwlekającej, nic nie roz- 
strzygającej polityki. Jedynym środkiem do te- 
go celu, ma być nsunięcie sporów: konstytncyj- 


nych z narodami pojedyńczemi, nadanie auto- 

icznyce stw i instytucji, pojednanie się 
z Węgri ħami, Kroatami i t. d. walezą- 
cymi od zeciw gystemowi pany Schmer- 
linga. L ka decentrulizacją ma być unn- 


nięty i drogi skutek tego systemu, ciśnienie paz- 
lamentaryzmu na koronę, pokusy o ograpieze- 
nie jej ndzielności. —- > 
Z tych to powodów zmiana systemu zn; 
chodzi odgłos i w krajach koqyanych i w sfe- 
rach arystokratyczno-kouser waty wnych. 
Streściwszy tak obecne położenie rzeczy, 
przystępuję do wiadomości pobieżnych. 
Oesierr. Ztg. donosi, że mają być nrządze- 
ue osobne kanelerstwa nadworne nie tylko dla 
Węgier, lecz i dla “innych krajów socwoł 
mianowicie dla Czech Galicji, Wenecji i dla nid- 
mieekich prowicji. Odpowiadałoby to zupełnie 
powyższemu mojemu poglądowi ua systom przy- 
goliownjący się, a byłoby zarazem rękojmią dla 
korony, jż kanclerstwo węgierskie nie będzie 
zbytniego wywierać ciążsnia i jedność państwa 
dzie utrzymana. Monarchia nie rozpadałaby 
A dwie połowy, a rada miniatrów składałaby 
“G z pięcin reprezentantów, na równi stojących. 
Projekt do ustaw i zmian w ustat%ach, któ- 
re dotychezasowy minister sprawiedliwości ka- 
= Wypracować dla przedłożenia ich potem Ra- 
zie państwa, a które jeszcze rada stanu zao- 
Strzyłą ~- jużcić nie w ducha liberalnym - bę- 
daj Fzucone, Gdyby takie sformułowanie zbro- 
R stanu i jej odcieni, jak tam zaproponowa- 
» Przeszł, w ustawę, uie byłoby słowa ani 
Postepka, któregoby pod tę zbrodnię pociągnąć 
16 można. Nowe ministerjum, jak słychać, ma 
Ć dv konstytacyjnego Opracowania ustawę 
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W sprawie stowarzyszeń robotników. 
nir e j 


Pu adresie, którego dekcńczenie podaliśwy 
a m esz! ji stęp do statutu 


» Umieszczamy i w 

"ow arzyś zenia, 

ż uwagi: 

„46 wyzwolenie klas pracujących 
z y 
zdobyte przez sameż te klasy; © > 
ni, Że walka o wyzwolenie klas pracujących 
le jest walką o kastowe przywileje i monopole 
le g równe prawa i obowiązki, oraz o obale- 
NE wielkich wyłącznych praw kastowych. 


że ekonomiczne zawładnienie człowiekiem 
Pracy, przez monopolistę czynników pracy, bę- 
dącej źródłem życia, jest podstawą poddaństwa 
we wszystkich jego formach, wielkiej spółecz- 
nej nędzy, _amysłowego upadku i politycznej 
zalężności; 


musi być 


TEK do Nr. 1 


GUT ———— 
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į o odpowiedzialności ministrów, Cokolwiekbądź 
piszą dzienniki centralistyczne przeciw nowemu 
stanowi rzeczy — a szalbiarcza Osźdeutsche Post 
woła, iż, dzisiaj nawet pisać się boi — to pe- 
wna, iż najreakcyjniejsze nawet ministerstwo 
nie życzyłoby sobie przyjemniejszych środków 
rządzenia, jakich nżył p. Schmerling, począwszy 
od zawieszenią prawnego Stauu w Węgrzech, do 
oblężenia w Galicji po zgaśnięciu powstania, a 
| skończywszy na sła< nym wykładzie $. 13. i pod- 
kopaniu wszysękieh niezawisłych dzienników. 

P. Majlarh, nowy kanclerz, wyjechał na 
kilka dni do swoich dóbr Zovar, w komitacie 
nitrańskim, W Więdnin bawi teraz p. Pries, zna- 
komity mąż stanu krogcki; rząd stara się pozy: 
skać go dla siebie. Opozycja w _Kroacji ciągle 
idzie górą przy wyborach. ( 

Wydział Izby. posłów przystał na zmianę 
,w ustawie zniesien*a przywilejów podatkowysh 
(miasta A*ch, proponowaną od Izby panów. Na 
dotyczącem posiedżesiu wy”złału oświadczył p. 
Lasser, że jest ono podobno ostatniem, na któ- 
rem zasiąda jako minister. 


na wszechnicy padewskiej. 

Hr. Monsdorff miał do dworów rozestać 
okólnik z npewnieniem, że nowa zmianą rzeczy 
w Anstrji dotycze jedynie spraw wewnętrznych, 
a w stosuukach do inocarstaw żadne nie zajdą 
zmiany. Mimo to spodziewają się dzienniki prn- 
skie, Że nowy gabinet bedzie przychylniejszy 
Prysom i ich zachęjanEom. 


1 a." 


Wiedeń 1. lipca. ` 
A Przesilenie ministecjalne jeszcze nie prze- 
byte. Najj. Pana nie mą w Wiedniu, nie może 
więc być mowy podczas jego niebytności o u- 
tworzeniu nowego ministęzjum. Codziennie rozcho- 
za Bio nowe wieści, nazajutrz nikna jak mgła. 
edaak dziś już śmiało wyrzec można iż w zasa- 
dzie uchwaloną została zmiana systematu Schmer- 
liogowskiego, i że tu nie o formy, 
ale o rzecz samą chodzi, do której przeprowa- 
dzenia potrzębni sąludzie nowi, ludzię przeciwni 
eentralizacji (czy to nbranej w formę absolutna 
Bacha, czy w formę - koustytacyjną Sehmer. 
linga), która i bardzo. kosztowna i bardzo nie 
praktyczną się okazała, 

, Trudności złożenia nowej listy minisierjaj- 
nej są niemałe, daleko większe jak za czągów 
objęcia władzy przaz p. Schmerlirga. Wtedy 
bowiem szło głównie 0 tepretyczne urządzenie 
prowincyj niewęgierskich. Na Węgry miano 
wzgląd o tyle, że się łudzono nadzieją, iż to, co 
biurokraci niemiećcy w Wiednia przy zielonym 
stoliku uchwala, formą konstytucyjną pońlekś, 
Węgry ex baród, choć przestrżeniówo i licze 
bnie połowę państwa stanowiący, przyjąć mu- 
szą. Dziś zaó trzeba mieć wzgląd i na Węgry, 
i na iune kraje koronne, Trzebą się starać po- 
godzić prawa nieprzedawńiene jednych, z po- 
trzebami żywstnemi drugich. Program ludzi 
przychodzących dziś do władzy, musi być ja- 
sny, obustronnie sprawiedliwy, i niezamykający 
się w ogólnikach. 

Mimo widocznej skłonności do zrobienia 
Węgrom wielkich ustępstw, nie mogą się, jak 
słychać, jeszcze oswoić z myślą, że dobrobyt, 
rozwój duchowy i trwałość państwa, jako pań- 
stwa pierwszorzędnego, zawisły od zaspokoje- 
nia potrzeb każdego kraju, i że w tem, a nie 
w tak zwanej jedności państwowej (Staatseiu- 
heit), która Ściśle bacząc, jest tylko jednością 
binrokratyczna, leży szczęście monarchii. Czy i 
teraz myśl jedności takiej ma być zatrzymana, 
a tylko pogodzić ją będąnsiłować z żądaniami 

REECE E ETET R BE TEZA TĘ 11 
do niezwłocznego zjednoczenia  rozprószonych 
dotąd i samopaa idących nsiłowań. 

Z tych powodów: 

Podpiszni członkowie komitetn na mocy po” 
stanowienia publicznego mityngu, odbytego w 
Londynie w S. Martins Halle 28, września 1864 
rokn, przedsięwzięli stosowne środki, celem %a- 
łożenia międzynarodowego stowarzyszenia klas 
pracujących. 


Podpisani oświadczają, że stowarzyszenie 
międzynarodowe, wszystkie przystępujące do 
niego stowarzyszenia i osoby uznają prawdę, 
sprawiedliwość i moralność za padstawę postę- 
pywania nietylko między sobą, ale względem 
każdego człowieka, bez zwracania uwagi na 
jego kolor, wiarę i narodowość. 


Uważają za obowiązek każdego dobijać się 
o prawa człowieka i obywatela nie tylko d'a 
siehie samego, ale nadto dla każdego, kto pełni 
swój obowiązek. Nie ma praw bez obowiązków, 
ani obowiązków bez praw. 


I w tym duchu ułożyli nastepne tymczaso- 


faz he: AH mo ami er" 


że ekonomiezne wyzwolenie klas pracują- | we statuta stowarzyszenia międzynarodowego : 


u 


cych jest wielkim celem, do którego zdobycia 
Stosowne środki powinny być nżyte; 

że wszelkie nsiłowania, zmierzające do te- 
go wielkiego celu spełzły dotąd na niczem, z 
braku solidarności pomiędzy rozlicznemi rodza- 
jami pracy, w każdym kraju, i z braku brater- 


skiego związku jedności pomiędzy klasą pracu- 


Jącą różnych krajów ; 
że wyzwolenie pracy nie jest ani miejsco- 
wym, ani narodowym probłematem, lecz społe- 
Cznym, obejmującym wszystkie kraje; że roz- 
+, azanie jego zależy od praktycznego i teore- 
Jcznego współdziałania najbardziej posnniętych 
W cywilizacji krajów ; j 
o że obecue przebudzenie się klas pracnją- 
ch w najbardziej przemysłowych krajach Bu. 
Opy, aby w dawne nie popaść błędy, wzywa 


1) Stowarzyszenie ma być środkowym pant- 
tem znoszenia się i współdziałania stowarzyszeń 
robotniczych, istniejących już w różnych krajach 
ì do tego samego zmierzżjących celu, a miano 
Wicie do opieki rozwoju i znpełnego wyzwolenia 
klas pracujących; 


2) stowarzyszenie będzie nazywać się: „Mię- 
| oC stowarzyszeniem klas pracują- 
cych ; 

8) w r. 1865 zbiera się w Belgii kongres 
klas pracujących, złożony Z delegowanych o 
stowarzyszeń robotniezych, które zehe% przy” 
stąpić do „międzynarodowego stowarzyszenia-* 
Kongres ogłosi wobee Europy wspólne pragnie- 
nia klas pracujących, postanowi stanowcze Sta 
tnta międzynarodowego stowarzyszenia, rozwa- 
ży sposoby skutecznego jego działania i posta- 


19. 


Zaszłego tygodoia zaszły źiowu zaburzenia 


nie o osoby, : 


GAZE 


dane 
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Węgier, Wkrótce. się dowiemy. Pokaże sie dopie- 
ro w praktyce, bo słowa i przyrzeczenia nie- 
wiele znaczą, jak nowe ministecjum weźmie siy 
do organizacji, i na jakie zdobędzie się nstęj- 
stwa w duchu sumorządu. 

Tatejsze dzienniki już jaśniej się tłumaczą 
Orgsna tekzwane wiedeńsko-liberalne są niezado- 
woinione ż6 zmiany gystęmatn. Przyzwyczajone 
głos podnosić. w imieniu, wszystkich prowinceyj 
niewęgierakicb, widzą zmianę systemaiu, i opa 
dek swego wpiywu ; niepodobna bowiem było 
nie widzieć, że prześladowania prasy,kary, wię- 
mienia, utraty pieniężne tak © Wiednin jak i 
po prowinejach w %1, częściach trafiały na or-, 
gana i osoby, fiające w obronie praw autono- 
wicznych krajów koronnych, a walczące prze- 
ciw upadłema dziś systemowi centralizacji. 
„Szydło wyłazi z worka,“ organom niemieckim 
choćby w padrzędnych r.eczach najiiberainiej 
rejszym, nie przypada do smaku: Sprawiedli 
wości dla wszystkich i każdego, suum cuique. 

| Mały przykład przytoczę: W Czechach są okrę- 
| gi wyborcze, 60tysięcy ludności czeskiej obej- 
| mujące, które nie misły prawa wybranie tyiko 
 jedaego deputowanego, a tuż obuk został ufor 
mowany ad hoc okręg, gdzie jest ludności nie 
mieckiej 15tysięcy, a ten okręg miał takie sa- 
me prawo. Dziś krzyczą oni sami na uchwałę 
sejmu czeskiego, wkładającą na młodzież obo 
wiązck uczenia się w (Czechach obu języków, 
t. j. i niemieckiego i czeskiego. Z żalem wypo- 
wiadsją obawy, że nowy minister hr. Beleredi, 
prawdopodobnie wyrobi saukcię tej nehwały, 
| która p, Schmerling potrafił dotąd zwlec. 

| Dla zupełnego zrozumienia rzeczy trzeba 
| dodać, że nie mieliby nie przeciw temu, by, jąk 
| się od czasów absolutyzmu dzieje,”. tam, gdzie 
| sami Słowianie mieszkają, użyć przymnaowo ję- 
| zyka niemicekiego, tylko gdzie niemiecka ln- 


| dność przeważa, tam nie cheg by dzieci uczyły | 


się i języka krajowego t. j. po czesku. , 
| Stan prowizoryczny, w jakim się obecnie 

znajdujemy, długo trwać nie może; wkrótce się 
dowiemy, jakie osoby wejdą w sklad nowego 
ministerium. 7 0. 

Rada państwa zawiesiła swe posiedzenia. 
Nie wiadomo, czy misisterjum nowe jeszcze 
przed zamknięciem takzwanej rady pełnej obsj- 
mie swè funkcje. Powiadają, że w skntek zmia- 
ny zaszłej w systemie rządowym, otwarcie Rej- 
mu kroackiego odroczą o dni kilkanaście. 

"W wydziale ciągla pracują. Co nas bliżej 
obchodzi, jest sprawa koncesji kolei węgiersko- 
morawskiej z Koszye do Oderbergn. Dla nas li- 
nia ta e tyle możifBprzynieść realną korzyść, 
o iłeby odłam kołei z Preszowa (Eperies) prowa- 
dzono do Przemyśle. W tym wydziale zasiada- 
jąsy nasz poseł Karol Habieki,. troskliwie się 
urzeczywistnienie.n tej myśli zajmuje. Przedsię- 
biorey bracia Riche z Belgii nie stawiają ża- 
dnych trudności, rozumie się, jeśli gwarancja 
rządowa i na tę linię rozciagniętą zostanie. Czy 
w wydziale samym, a później w Izbie ten wnio- 
sek Rie utrzyma, wkrótce się okaże. 

To pówna, że były zastępea ministerjum 
handlu z przyczyn niewiądomych był nie bardzo 
skłonny da podtrzymanią tego projektu, ale to 
trzeba powiedzieć, że wszędzie gdzie chodziło 
o jakiekolwiek dotykalną korzyść i ulepszenia 
dla naszegu kraju, obojętność tych, a uawet 
więcej jak obojętność, których rzecz ob- 
chodzi lub obchodzić winna i obojętność 
tych, którzy byli u władzy, szła reka w rękę 
z Sby, — W przeprowadzeniu takich rzeczy 
trzeba mieć na oku dobro ogółn, korzyść kraju, 
nie tracić czasu, robić wszelkie możliwe zabiegi, 
by dojść do celu. 


powszechny ma się co rok zbierać. 


4) Centralny komitet ma zasiadać w Lon- 
dynie i składać się z robotników, należących do 
rozmaitych narodów, reprezentowanych w mię- 
dzynarodowem stowarzyszeniu. Z własnego gro 
na wybierze urzędników du załatwienia spraw 

(bieżących, jako to: prezesa, skarbnika, sekre- 
| tarża, sekretarzy kKórespondentów dla rozmai- 
| tych krajów itd. 


| 5) Kongres: powszechny na corocznem ze- 

brania wysłucha publiczne sprawozdanie z ro- 
cznych działań ceutralnego komitetu. Komitet 
centralny, corocznie wybierany przez kongres, 
ma prawo przybierać sobie członków. W razie 
pilności może zwołać kongres powszechny przed 
zwykłym rocznym terminem. 


6. Komitet centralny powinion być między- 
uarodo wem posiedzeniem pomiędzy różnemi sto- 
wsArzyszeniami, tak aby robotniey w każdym 
kraju mogli być ciągle nwiadamiąni o ruchu 
klasy: robotniezaj w iunych krajach; aby zbada- 
nie gpołeezneyo stanu Europy mogło się odby- 
wać wszędzie jadnocześnie pod wspólnym kie- 
runkięm; aby pytania ogólnego interesu, poru- 
Szone w jednem stowsrzyszeniu, mogły być roz- 
bierane przez wszystkie inne, i aby w razie po- 
trzeby bezpośrednich praktycznych kroków, w 
razie naprzykład międzynarodowych sporów, 
działanie stowarzyszonych towarzystw mogło być 
Jednoczesne i jednostajne. me 

Centralny komitet, ile razy tego uzna po- 
trzebę, powinien sam od siebip przedstawiać 
propozycje rozlicznym narodowym i miejscowym 
tewarzystwom. 


1. Ponieważ ruch Klas pracujących w ka- 
żdym kraju wtenczas tylko może być nwieńczo- 
ny dobrym skntkiem, jeźli popierany będzie po- 
tega zjednoczenia Bię I wspólnego działania ; 
ponieważ z drngiej strony skuteczność i szyb- 


WPROST TEPOATNEZARYCT ZEIT ZTZZOZYWZYE ZADEN! RZE „I 
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wi centralny komitet stówarzyszenia, Kongres: 


RODOWEJ. 


| W przypadkach analogicznych widzieliśmy 
lu i widzimy codziennie, jak korporacje, insty 
tneje krajowe, nawet ludzie prywatni których 
to dotycze, z Czech, z Morawii, z Austrji poda- 
ją petycje, wyscłają deputacje, robią różne kre - 
ki it. d. (z miejse których przedmiot obchodzi) 
żeby dopiąć celu. Nie słyszałem, żeby z Prze- 
myśla lub okolic, z Izby handlowej choć jaki- 
bądź krok był w tejże sprawie zrobiony, Francuz 
kie przysłowie „pomóż sobie, a Bóg ci pomo- 
że,* wąrtoby mieć na pamięci, a jeszcze bar- 
dziej go zastósowywać , gdzie chodzi o dobra 
debliczhg 70 is 5 


æ +m 


bnkareszt 27. cuvawoa. 
(4. £ab,) Dyniosłetu wam w ostatnich dniach 
maja o zbliżającej się zmianie ministerstwa. 
Qtóż takowa nastąpiła, z przyczyn Bóg już wie 
jakich, bo a całej masy podawanych trudno 
istuej dopatrzyć; prawdopodobnie jednak dla 
złego stanu finansów i dowiedzionej niemożności 
zsiadzenia temu, oraz dla niepodobieństwa po- 
godzenia Bię z obn Izbami. TY 
Izba niższą zoktrojowała przedłożone sobie 
prawo pensjonowania urzędników które obej- 
, miywało także i obcych z policzeniem im lat 
służby od ddis modania się ich 6 indygenat w 
l 
| 
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ten sposób, by śię te lara iiczyły dopiero od 
czagn rzóczywistegó otrzymania tego iudigenatu 
i wciągnęło w te kategorję profesorów, których 
rząd do wyjątków policzył i na równi z krajo- 
wcami postawił. — Nie nie pomogła mowa by- 
łego ministra finansów, p. Strata.  Ujmując się 
zm cudzoziemcami, którzy przestali niemi być 
zamieszkawszy dlnższy czas w Rumunii, wyks- 
zał zasługi tychże dla krajo, wnosząc, że nie wy- 
pada okazać: się za to niesprawiedliwym, że 
zresztą niepodobna otoczyć kraju murem chiń: 
skim i zabronić wstępu obcym, których się je- 
dnak potrzebuje, Zapomniał widać p. minister 
w swej obronie pomiędzy innemi dowodami pq: 
stawić i ten, że w innych państwach, z wyją- 
tkiem Francji i Anglii, każdy obcy wchodząc 
w służbę publiczną zostaje zarazem naturalizo- 
panym obysyatelem tegoż państwa, 

Deputówny p. Lahoyvary stawia za przy- 
kiad Moskwę, gdzie endzoziemcy tak ważne 
zajmując posady, osobliwie w dyplomacji uwa. 
żani By jako swoi; dalej że cała intelligencja 
wylącanie prawie „zawdzięcza swe wiadomości 
zaęranicznym zakładam naukowym, lub obcym 
w kraju — manoaze więg obajście się z tymi 
pośrednimi dobrodziejami uważa za niesłuszne. 
Na to odpowiada p. Dr. Turnesko w imieniu 
swych przyjaciół jak p. Tell i inni, że iw 
Rumunii nikt nie zabrania, by do miej przyby- 
wały *dżiegi Framiuzówj! Auglików i Niemeów 
i,w tutejszych szkołach się kształciły, a wtedy 
by powody wdżźięczuośći nstały. — Arguurent 
to pie lada, wart głowy rumuńskiego doktora!” 

Koniec końców ministerjnm się ceofnęło — 
opozycja zwyciężyła. M 

Nie myślcie bym chciał stawać na stano- 
wisku antinarodowem nujmtjąc się ża przyby- 
sząmi; ani też pozwoliłbym zrobić sobie zarzutu 
stronuiezości w zapstrywanin się na tę sprawę, 
będąc «am +udzoziemcem w Ramunii. — Uzna- 
jąc sluszność niemieckiego przysłowia: „Was 
dem einea rocht; ist dom anderen 
biłlig* w uwzględnieniu zasad zastosowanych 
w podobnych razach  gdzieindziej; wiem - dei 
brze,że i'm nag w krajny słynącym z przesadzo- 
neji może gościeności, nie powstawano- nigdy 
przecjy cudzoziemeum, jake takim, skoro ci 
nie zagrażąjąę naszej narodowości ,. ckazali go- 
towość seslen) połączenia, się „z nami, skoro 

PADAZTERŁ w w. Ue. TANIE 
kość. działania międzynarodowego centralnego 
komitetu główwie sależy:od tego, czy będzie miał 
się znosić z małą liczbą zcentralizowanych sto- 
| warzysneń robośniczych, czy też z wielką liczbą 
szeaupłych i mięzwiązanych z sobą towarzystw, 
| ezłonkowie międzynarodow ego stowarzyszenia 
| powipat wszelkiemi siłami mad tem pracować, 
aby rozarószen© stowarzyszenia robotników swe- 
go kraju w jeduonarodowe połączyć ciało, re 
prezentowane przez centralny narodowy organ. 
Samo się przez się rozumie jeduak, że zastoso 
wanie tej gasady musi zależeć od szczęgólaych 
praw każdego kraju, i że obok prawnych prze- 
szkód, żadnemu stowarzyszeniu nie móże być 
wabronionem bezpośredie kotespońdówanie z 
centralnym londyńskim komitetem. 


8. Póki się nie zbierze kongres, komitet 
wybrany 25, września 1864 r. będzie działał 
Jako tymczasowy „komitet ceniralny, nadto bẹ- 
dzie msjłował zjednoczyć różpoparodowe robo- 
cze, stowarzyszenia, przyjmować, członków z 
królestwa Wielkiej Brytanii, przedsiębrac kroki 
przygotowaweze do zwołania Kongresu jeneral- 
nego. i rozbierać z narodowemi 1 miejscowemi 
stowarzyszeniarui najwyższe kwestje mające być 
przedstawionemi kongres0wi 

9 Każdy członek międzynarodowego Bto- 
warzysźenia, w razie przeniesienia się z jedne- 
go kraju do drogiego, Otrzymą braterskie wspar- 
cie od stowarzyszonych swoich braci. 


10. Stowarzyszenią robotnicze, wchodzące 
dv międzynarodowego stowarzyszenia, chocież 
złączone Z niem wiecznym węzłem braterskiego 
współdziałania, zachowują przecież nisnarusze- 
nie właśną Bwoją organizację. 

Proz. cent. kom. Geogyes Odgers, Honorowy 
sekret. korespondent Polski J. E, Holtorp. 
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się skłonili do naszych zwyczajów i obycza- 
jów, przyswoili sobie nasz język i poddali się 
naszym prawom. — Te warunki tutejsi eudzo- 
ziemcy albo już wypełnili, albo je spełnić są 
gotowi. 

Wyższa Izba odrzuciła znpełnie wspomnio- 
ną ustawę a to z przyczyn kardziej egoisty- 
cznych. Ustawa wymaga bowiem od pobiera 
jących pensję poddania się jeszczerazowej re- 
wizji ich praw do niej. Większa część pp. 
senatorów należąc do tej kategorji, W obawie 
możliwego zakwestjonowauia swych dochodów, 
uznała za stosowne, usunąwszy przyczyny ujść 
nieprzyjemnych skutków i niemiłej konieczno- 
ści uszezuplania swych wydatków, — Nie ma 
jak loika! 

Rządowi funduszów nigdy zabraknąć nie 
może — senatorom zaś nie powinno a to w do- 
brze zrozumianym interesie kraju, gwoli po- 
wszechnego zadowolenia pp. producentów ikon- 
sumentów. 

Po kilkodniowej debacie i naradach w pa- 
lacu książęcym w Kotroczenach, ukonstytuowa- 
ło się wczoraj następujące ministerjnm: Kre- 
czuiesko prezydent rady ministrów i minister 
fiaansów, jenerał Floresko minister spraw we- 
wnętrznych, adwokat Karjadi minister sprawie- 
dliwości, wyznań i oświaty publicznej. Minister- 
stwa spraw zagranicznych i wojny nie zostały 
zmienione. 

Nie donosiłem wam umyślnie o kilku poje- 
dynczych wypadkach tyfusu plamistego, 
jaki się w majn w niektórych tutejszych szpita- 
lach był pojawił. Dziś zapisnjąc to, dodaję we- 
dług zapewnień lekarzy, że od pierwszych dni 
czerwca wypadki te więcej się nie powtarzają, 
a oprócz zwykłej febry stan zdrowia całego 
kraju jest zadowalniający. 

Z zeszłego piątku na sobotę po północy 
dało się tu uczuć dość mocne trzęsienie ziemi, 
trwające kilka sekund, jednak bez żadnego wy- 
padku. 

Obawy wyrażone w ostatnim mym liście 
spełniły się. Magazyniarze tytoniów zagrożeni 
nowym podatkiem, zamknęli rzeczywiście swe 
magazyny, i spowodowali najprzykrzejszy post. 
Kiedy już zaczęło niestawać cierpliwości do mi- 
mowolnej wstrzemięźliwości, wzburzenie umy- 
słów wzrastało, a rząd ustąpić nie cheiał — 
ustąpili tytoniarze. 

Po dwóch dniach pokuty, zabłysnął dzień 
zapustny. Trafiki były w formalnem oblężeniu. 
Błękitny dymek mniósł się nad stolicą gdyż za- 
pałono od razu na znak tryumfu kilka tysięcy 
papierosów. Wszystko wróciło do normalnego 
stanu i pozostanie tylko na długo w analach 
wołoskich wspomnienie chwil próby — pamię- 
tnych dni 21. i 22. czerwca. 1865. 


Kronika. 


„Dowiadujemy się, ze świeżo obrany przez kapitułę 
lwowską r. b. kanonikiem rektor tutejszego uniwer- 
sytetu Dr. Solecki, którego instalacja odbyła się dnia 
29. czerwca, ma być mianowanym rektorem semi- 
narjum duchownego. Cieszyć się z tej nominacji na- 
leży i spodziewać, że światły rektor zdoła w nowem po- 
kołeniu księży zaszczepić ducha poważnej nauki głębszej, 
którą dawniej tak odznaczało się dochowienstwo polskie, 


Trzeci i ostatni koncert Augyalfiego Szandora, pier- 
wszego barytonisty narodowej opery w Peszcie, odbył 
się wczoraj wraz Z przedstawieniem przez towarzystwo 
sceny polskiej operetki Offenbacha: Wesele przy 
łatarniach. Koncertant odśpiewał arję z Trovato- 
re, atję z Noelegu w Granadzie i pieśń narodo- 
wą węgierską. Głos jego czysty, najjaśniej wystąpił w 
wczorajszym koncercie, "mianowicie w Trovatore. 
Słyszeliśmy sławnych barytonistów w tej operze, a Ża- 
dnego spiew nie był tak świeży, ognisty, tyle nie wy- 
woływał wrażenia. Nie wiemy czyby tę samą siłę, ten 
sam ogień i polot zachował śpiewak, gdyby przyszło ca- 
łą wykonać operę, bo pan Angvslfi widocznie jako arty- 
sta opery jest początkowym, nie może jeszcze mieć po- 
trzebnej rntyny w grze, ale z sarji tej już sądzić można, 
że młody ten spiewak ma znakomitą przyszłość przed 
soba, bo od natury jest wyposażony hoinie. Cieniowania 
spiewu jego są tak delikatne swobodne, koloratnry i 
przejścia z taką lekkością wykonuje, jak tylko głos ko- 
biecy jest tego zdolen. 

Pan Angyalfi udaje się obecnie do Szczawnicy, Tru- 
skawca i Iwonicza, gdzie w koncertach wvstąpić zamie- 
rza, a z tamtąd ma za miar udać się do Warszawy. 

Jeżeli p. Angyalfi nie odjeżdża zaraz, dobrzeby hyło, 
gdyby z znakomitym naszym śpiewakiem, panem Borkow- 
skim, dali koncert w teatrze, mogąc wspólnie wykonać 
cale ceny z oper. 

Kto pamięta dawniejsze przedstawienia na Scenie 
polskiej operetki: „Wasełe przy latarniach*, gdy w głó- 
wnych rolach występywały pani Majeranowska, Wygrzy- 
walska a potem panna Wenclówna, temu z przykrością 
przychodzi słuchać Obecnych jej przedstawień. Niepodo- 
bne dawniejsze przedstawienia do dzisiejszych jak dzień 
do nocy. W niektórych Scenach przykre dla muzykalnego 
trochę ucha sprawiają Wrażenie, Tak n, p. Sławna scena 
sprzeczki między dwoma rywalkami ptraciła wczoraj cha- 
rakter Spiewn. Nie śpiewano kłótni, leez wykrzykiwano. 
Śpiewaczki nie zważały ani na takt muzyki, ani na jej 
nastrój. W wykrzykiwaniach była swobodą zupełna. Or- 
kiestra swoje, one swoje. 

Krotochwiła: „Zuch mimo chęc i“ słabą bez za- 
wiązania należytego, z naciągniętą intryga nie zdolna obu- 
dzić w widzach należytego zajęcia, straciła Jeszcze więcej 
przez niestosowne rozdanie ról. Sztuka ta przedstawioną 
być może chyba dla zabawki chłopiąt ale nie dla publi- 
czności, żądającej widzieć sztuki, odpowiadające więcej 
wymaganiom artystycznym. 


(J. K.) Z Dąbrowskiego 1. lipca 1865, Nie my- 
ślałem, aby4wam dotąd stali korespondenci waszego 


dziennika nie donieśli o odbywającej się w tych okoli- 


Wydawcy: Jan Dobrzański i Witalis W. 


kach, gdzie w każdej sprawie rozjemcą, przy każdym 
obrzędzie świadkiem wyzyskującym jest propinator, na 
wpółzatruwającym trunkiem ich raczący, wierzajcie, 
| 


DODATEK do GAZETY NARODOWEJ z dnia 2. lipca 1865. 


cach misji przyjmowania wiernych do Bractwa różań- 
cowego i skutkach ztąd zaraz w początkach, wybitnie 
się pokazujących. Dla wiadomości i zadowolenia więk- 
szej części czytelników, pokrótce, czego świadkiem by- 
łem, spiszę. 

Aż dotąd lud nasz włościański duchowo przez ludzi 
serca i głowy prowadzony, kiedy mu skutki zbawienne 
bez form oratorskich prrzedstawią, da się jak dziecko z 
całą chrześcjańską uległością prowadzić. i gdyby nie- 
znajdywało się wiele ludzi złej woli co zaraz pod ręką 
to ziarno moralności, rzucone na gruntąbujny, z Korze- 
niem bądż co bądź wyrywają, od kilkunastu lat poczę- 
te dzieło przyniosłoby było obfite owoce. Mówię tu o 
„wstrzemiężliwości* w roku 1845 zaprowadzonej i zu- 
pełnie zaniedbanej, ledwie nie wszędzie , co dzisiaj misja 
zaprowadzająca Bractwa różańcowe na nowo rozpo- 
czyna. 


Od dwóch miesięcy przybył w te strony ksiądz 
zakonu kaznodziejskiego z Krakowa, upoważniony przez 
swoje zgromadzenie, za pozwoleniem władzy djecezjal- 
nej, do zaprowadzenia po parafiach Bractw różańcowych. 
Przed przyjęciem i zapisaniem członków, tłumaczy lu- 
dowi skutki błogie z takiego pobrątania, moralne, nawet 
materjalne, kiedy opinia publiczna wszystkich braci 
na każdym ciężyć będzie, a Opnszczających i zaniedbu- 
jących swe obowiązki po chrześcjańsku z drogi błędu 
sprowadzać będzie. 

Niestrudzony pracownik ten w winnicy Pańskiej, po 
całych dniach przygotowuje chcących się wpisać i po- 
ucza obowiązkówrBrata różańc., a kiedy z ambony za- 
cznie ludowi przedstawiać, jak oni używający całej wol- 
ności, pozwalają wyzyskiwać z sicbie całotygodniową 
zapłatę za pracę, w pocie czoła podejmowana, po szyn- 


lud ten zdumiewa się, że w tym głosie, jakby między 
niemi każźgcy przeżył lata. znajduje odźwierciedlenie 
wierne całego swego Życia i biegnie wpisywać się mię- 
dzy braci, co przy innych moralnych zobowiązaniach, 
ślubują szynków jak miejsc grozy i zepsucia omijać. — 
Umie też kaznodzieja niewyszukanemi wyrazami, cza- 
sem nawet ludowemi wyrażeniami, z swojej duszy i 
serca żywcem do serc i dusz zgromadzonego ludu prze - 
lać te prawdy, i możemy ufać, że Bractwo takie długo 
utrzymywać się będzie, jcżeli zachętę a nie przeszkody 
w pasterzach miejscowych i u władzy politycznej znajdzie. 

Widzieliśmy w maju w każdej niemal wiosce zgro- 
madzony lud przy wsiowym krzyżu Pańskim, spiewający 
Koronki do Matki Zbawiciela, widzieliśmy gromadki, dą- 
żące na odpust jubiłeuszu, z różańcem w ręku, z pie- 
śnią na ustach, omijający karczmy,'otworem stojące i 
wonią wódki necące przechodniów do wstępu, od czego 
niedawno. połowa przechodniów nie byłaby się po- 
wstrzymała. 

Jakaż to siłą czarodziejską słowo natchnienia, z 
serca wypowiedziane, na umysły ludu bogobojnego 
działa! 

Widzieliśmy już pokutnika przez dwie niedziele 
krzyżem w czasie mszy świętej $Bźącego, co zasgdzony 
przez swoich braci, za przewine niewstrzemiężźliwości 
karę wypełniał, byle go z bractwa niewykluczyli. 

Widzieliśmy przed parą dniami włościana, CO za 
szkodę lasową bez sądów, na proste podyktowanie 
kwoty przez leśniczego, tę do jego rąk złożył, byle 
bracia starsi wezwani nie karali go za to. Szczęśliwy 
naród, co jeszcze dobrowolnie do wypełnienia kary się 
poddaje. 

Przy całej czci wyhoru szczęśliwego kaznodziei 
ludowego do wprowadzenia w życie bractwa, tyle mo- 
raluej poprawy ludu rokującego, nasuwa sie uwaga: Aby 
wywyższając stan pracowników, pod płótnem z szczerego 
złota i prawdziwych brylantów serca mających, nie 
rzucano kamieniem na noszących sukna błyszczące, 
mięsożerców, że tam serca z łachmanów zużytych le- 
dwie kiedy zatetnią. Porównując pierwsze do skrzyni. 
od siekiery uciosanej, gdzie znaleziono szczere złoto i 
brylanty, a drugich do skrzyni politerowanej, świecidła- 
mi przyozdobionej. a w niej stare łachmany się znaj- 
dowały, nie powiększajmy niezgody, i tak jeszcze nie- 
wyrównanej. 

Nieraz nietylko sukna ale atłasy podawały rękę 
pomocy płótniankom w duchu poratowania bliżniego. 
Podobnohy i kraj i moralność wiele zyskały, żeby i 
płótnianki do sukna się wzięły i żeby choć w niedzielę 
mięsożercami być chciały i mogły. 

Z żalem druga uwagę wspominam: Niestety! są 
parafie, których pasterze nie bardzo chetnie wyrażają 
się o misjonarzu wspomnionym , i podobno parafianie 
na tem stracą, że pominięci będą. 


(X.T.) Zagórze 1. lipca. Wczoraj o godzinie 10 z 
wieczora, nawiedzone zostały Załozce ponownym po- 
żarem, 

Dzień piątkowy, zdr się być dla tej mieściny, dniem 
feralnym. 

Bo oto dwa tygodnie temu, w piątek, po Bożem 
Ciele, piorun zapalił dom izraelity, przyczem postrada- 
ło życie troje lndzi rażonych piorunem, a między nie- 
mi: Wawrzek Kuziak, owa biedna ofiara niepobamo- 
wanej zawziętości zgrzybiałego, a w niesłychanej ory- 
ginalności swojej jedynego człowieka. 

W pistek przed tygodniem ogromna pożoga na 
starych Założcach, o tej donieśliście w nr. 147 „Gsze- 
ty Narodowej“. 

Wczorajszo-piątkowy zaś ogień Zniszczył tylko 2 
domy z zabudowaniami, mówię tylko dwa. Przy dość 
mocnym wschodnim wietrze, nikt w niczem nie kładił- 
by najmniejssej zapory wzmaganiu się niszczącego ży- 
wiołu. Założce o kilkutysiecznej ludności , dostarczyły 
tą razą przybyłych do ratowania zaledwo, (jak mię u- 
pewniono) kilkudziesiąt do stu ludzi, ito po największej 

į części. choć był szabas,samych żydów i panów ©. k. u- 
rzędników powiatowych, kasowych, finansowych, jednego 
žandarma i kominiarza, ale ci wszyscy ludzie byli uzbro- 
jeni aż we dwie konewki i jeden hak, a eóż? nie ladać 
to arsenał ku poskromieniu tak gwałtownego żywiołu. 

| W samej istocie rzecz to nader dziwna , że nawie- 
dzanę tak często i to od lat wielu powtarzającemi się 
pożogami Założee znachodzą się przy każdym pożarze, 
jak gdyby w walce przeciw jakiejś nieznanej i po raz 
pierwszy doświsdczanej klęsce , i czemu dotąd niezao- 


patrzyły się w przyrządy przeciw-oguiowe. Wysłano 
wprawdzie po przeszło-tygodniowym pożarze 
raniem pana c. «. naczelnika powiatu pieniądze do Szu- 
mana na zaknpno potężnej pompy ogniowej, ale cóż 
zdziałać zdoła, choćby najdzielniejsza sikawka bez kone- 
wek beczek i wody, bez haków i siekier. Ą zresztą i 
Fo wszystko na nie by się nie przydało, jeżeli mieszkań- 
cy Załoziec pozostaną. jak dotąd, bez wszelkiej surowo 
przesrtzeganej karności ogniowej. Pod tą *karnością 
ogniową zaś rozumiem, by każdeu gospodarzą był 
obowiązany z pierwszą chwilą alarmu oguiowego 
wysełać bezzwłocznie pod najsurowszą odpowiedzial. 
nością, ten człowieka z konewkami, ów z hakiem, 
tamten z siekierą lub rydlem, a inny znowu iz beczką 
na wozie. 


że tego dotąd w Założcach nie zarządzono, możeby 
kto zechciał pomawiać o to tamtejszy c. kr. urząd po- 
wiatowy. A jednak popełniłby tem mimowoli krzyczącą 
niesłuszność. Bo wedie niemieckiego przysłowia: „Spitz- 
bub ist jener, der mehr tbut als er kann“, i e. k, urzę- 


"da powiatowe nie mogą więcej czynić jak mogą. 


Zachwiany w obecnej chwili przechodniej (daj boże jak 
najrychlej ad patres) biurokratyczny Bachiano-Schmer- 
lingowski system obładował te biedne urzęda powiato- 
we, złożone z odpowiedziainego naczelnika i sześciu 
do ?miu nieodpowiedzialnych urzędników najsóżnoro- 
dniejszemi i stokroć ich siły przechodzącemi zajęciami, 
Bo proszę sobie przypomnieć , że ten urząd ma 
za zadanie spełniać wszystkie najżywotniejsze pań- 
stwowe i społeczno-obywatelskie funkcje — i to w ob- 
szarze kilku mil kwadratowych — funkcje, które 
w wyższych, nader wysoko opłacanych instancjach 
rozdzielają się na kilkanaście bransz, mają być spełniane 
w pierwszej instancji przez jednego, często nawet odpo- 
wiednio uzdolnionego i gorliwego naczelnika, i kilku 
najczęściej licho uzdolnionych a jeszcze gorzej płatnych 
urzędników. Administracja polityczna, sądownictwo, ad- 
ministracja gminna, szkoły, handel i przemysł, wykazy 
wzrostu i ubytku ludności, a przedewszystkiem pobór 
rekruta i wyegzekwowanie w zubożałym jak nasza Gali- 
cja kraju podatków, policja, a jeszeze w nadgranicznym 
jak załozieckim powiecie nieustanna walka ze złodziej- 
stwem i wszelkiego rodzaju nadgranicznem tałałajstwem. 
Lecz nieukończyłbym całej litanii zajęć, któremi tak 
bez miary obarczono ten jeden i jedyny urząd, zasypy- 
wany nadto z każdym dniem pocztowym istnym gra- 
dem korespondencyj, not urzędowych, rozporządzeń i 
Bóg nie wie jakiego rodzaju i miana pismami, pocho- 
dzącemi od wszelkich administracyjuych, politycznych, 
sądowych, skarbowych i wojskowych przełożonych ko- 
ordynowanych i podporządkowanych c, k. urzędów. 
Któż przy najmniejszem zastanowieniu się choćby po- 
myśleć może, ażeby urzęda powiatowe temu wazyst- 
kiemu ze wszechmiar skutecznie odpowiadać mogły! 

To przeładowanie urzędów powiatowych jest zda- 
niem mojem najdobitniejszym dowodem organizacyjnej 
nieudolności pana ministra Schmerlinga, który wiecznie 
powtarzał słowem i piórem za wiełkiemi organiza- 
zatorami europejskiemi to sakramentalne słowo — samoi- 
stna gmina, a zwlekał jej uorganizowanie. 

Lecz zadałako mię zawiodła ta korespondencja. Wra- 
cając więc do jej przedmiotu, wspomnę tu jeszcze, że 
obadwa zabudowania, Zgorzałe wczoraj, są własnością íy- 
dów. Dom od którego ogień się wszczął, zamieszkiwał 
sam właściciel, zabezpieczony w tryjesteńskiej Ase cura- 
trice w wartości 200 złr. w. a.s w drugim zaś zabezpie- 
czonym również w Asecuratrice w wartości 1000 złr. mie- 
szkał jedyny w naszej okolicy doktor medycyny B, któ- 
ry swe meble zabezpieczył był w tejże asekuracji w war- 
tości 1.500 złr. 


Ostatnie wiadomości. 


Pester Lloyd doniósł z Wiednia, iż kanclerz 
nadworny Majlath, wyjechał do dóbr swoich, 
do Węgier, aby zarząd ich uporządkować na 
czas jego urzędowania. Wiedeńskie zaś dzienniki 
donoszą, że Majlath udał się do Pesztu z pro 
gramem załatwienia sprawy węgierskiej, ułożo- 
uym przez hr. Beleredi' ego. Tam zwołać ma on 
radę znakomitości węgierskich i przedłożyć im 
ten program. Jeżeli go przyjmą, wtedy byłaby 
rękojmia przyjścia do skutku ministerstwa Bel- 
credi. W razie uradzonej przez znąkomitości wę: 
gierskie zmiany w tym programie, Majlath znieść 
się ma jeszcze raz z hr. Beleredim i tentować 
by on ten program przyjął. Gdyby tego nie u- 
czynił, korona miałaby przystąpić do utwo- 
rzeuia ministrów z koła liberalnej opozycji, 
a na ministra stanu w takim razie wska- 
zują hrabiego Antoniego Auersperga (Anastasius 
Griin) a na ministra sprawiedliwości dr. Herb- 
sta. Pogłoski te, puszczane przez dwa dzienniki 
wiedeńskie, wydają sie nam bezzasadne. Wcale 
nie jest prawdopodobnem, aby korona obeenie 
szukała doradców w gronie opozycji. Również 
i domysł, iż może przyjść nawet do powołania 
do dalszego urzędowania obecnego ministerstwa 
są nieprawdopodobne, gdyż nie ma ono ani mi- 
ru u dworu, ani poparcia większości Izby. Wię: 
cej podstawy ma wiadomość, iż wkrótce obie 
Izby będą odroczone. Stałoby się to wtedy, gdy- 
by i hr. Thun lub inni z jego stronnictwa we- 
szli do ministerstwa, a zamierzanoistotnie utwo- 
rzyć pięć kancelaryj nadwornych. Odroczywszy 
Izby, zwołanoby zapewne sejmy krajowe, aby 
nie mogąc z dzisiejszą większością Izby niższej 
przeprowądzić nowej organizacji, porozumiewać 
się z Sejmąmi. Pogłoskę o odroczeniu obu Izb 
podają już wiedeńskie” dzienniki. 


Dawna Presse z dnia 2.lipca pisze o prze- 
sileniu ministerjalnem: „O skutkach zachodu oko- 
ło uzupełnienia ministerstwa nic dotąd pewnego 
nie słychać; podług wszystkiego, co słyszymy, 
nie można także oczekiwanego na wtorek lub 
środę powrotu cesarza uważać za termin, w 
którymby się można spodziewać ukończenia bie- 
żących rokowań. Podług różnych wzmiąnek na 
których się opieramy, zdaje się hr. Beleredi sam 
nie uważać swego wstąpienia do nowego ga- 
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gabinetu za zapewnione; niewątpliwem jest 
za sta- | dzisiaj tylko, że hrabia Aleksander Mensdorff 


i p. Majlath do niego należeć będą. Tymczaso- 
wo może do zaspokojenia przyczynić gię to, że 
tacy mężowie stanu, jak br. Hennet, obrońca 
Szarytek w Izbie panów, a którego jakiń czas 
za przyszłego ministra sprawiedliwości podawa 
no, już się więcej na liście ministrów dobrze 
poinformowanych nie znajduje.* 


„ „W wyższych kołach sądowych przepowia- 
dają mianowanie radcy stanu dr. Kwesara na 
ministra Sprawiedliwości. Pan Kwesar należał 
od 1854 r. jako radea sekcyjny i ministerjalny 
do ministerstwa sprawiedliwości” powołany po- 
tem jako jeden z najmłodszych radców do rady 
Stanu, mianowany rzeczywistym tajnym radcą, 
a miedawno temu wyszezególniony krzyżem 
komandorskim orderu Leopołda. Od kilku lat 
używano go szczególnie do spraw prawodaw- 
czych, gdzie zdobył sobie uznanie jako specja- 
lista. Być bardzo może, jak nam mówią, że br. 
Mecsery zajmie stanowisko i w tworzącem się 
ministerstwie. * 


Dziennik Debatte i Wiener Lloyd pisze: 
„Pogłoskom podającym jako pewność, że hr. 
Jerzy Apponyi wybrany na godność sędziego 
kurji, możemy na podstawie pewnych wiadomo- 
ści zaprzeczyć. Hr. Apponyi stoi za obrębem 
dzisiejszych kombinacyj. h 

Jako przyszłego ministra podają także posła 
Mendego. ; 

W Pradze, Lang. zbiegły redaktor istniejącego 
dawniej dziennika Prager Wochenbiućt, w skutek 
wytoczonego mu procesu prasowego, uznany Zo- 
stał na posiedzeniu sądu przy zamkniętych 
drzwiach dnia 30. czerwca winnym obrazy człon- 
ka familii cesarskiej, uznanego przez rząd ko- 
ścioła i osobistej obrazy honoru, i skazany zao- 
cznie na ośm miesięcy więzienia, zaostrzonego 
odosobnieniem 1. i 2. każdego miesiąca i na 
zwrot kosztów sądowych. s 


Journal Drezdeński dementuje doniesienie 


dzienników, że Saksonia dla względów dyna- 
stycznych nie przyjmuje traktatn handlowego z 


Włochami. Depesza saska, wysłana do Berlina, | 


roztrząsa i uznaje zupełnie ważność tej kwestji 
materjalną ; zadawalniające rozwiązanie jednak 
może nastąpić tylko bez połączenia z nią kwę- 
styj politycznych, których nmyślne wysuwanie 
ostatecznemu ułożeniu się eo do strony mate- 
rjalnej tylko przeszkadza. 


Jenerał Mautenffel, dotychczasowy szet ga- 
binetn wojskowego, obecnie mianowany naczel- 
nym komendantem wojsk anstrjacko - pruskich 
w Szlezwiku i Holsztynie ma się w najkrótszym 
czasie przedstawić cesarzowi w Wiedniu. ` 


Angielskiemu parlamentowi zapowiedziano 
rozwiązanie. Lord Palmerston dodał do tego w 
Izbie niższej następujące humorystyczne słowa: - 


„Zdaje mi sie, że nie Izby nie wstrzymuje, 
by zamknąć sesję we czwartek d. 6, lipca; tér 
termin, do którego wszyscy tęsknimy (śmiech) 
nie będzie odroczony. .. 


„Przeciwnie, wiemy, jak to jest ważuem, aby 
wybory nie były odłożone. Jestto pytanie, któ- 
re cały kraj interesuje, a interes kraju musi mieć 
pierwszeństwo przed towarzystwami kolejowe- 
mi. Ci zaś, którzy sobie myślą, że sprawy ko-_ 
łejowe są bardzo ważne, mogą sobie mówić, 
jak dłngo się im podoba... w nowym parlamen- 
cie (śmiech i wołania pochwalne). am 

„Wiem dobrze, że Izba wyższa zajmuje się 
w tej chwili pewnemi do kolei żelaznych odnoszą- 
cemi Bię sprawami, ale czyż mamy sesję przy- 
dłużać dlatego, aby się mięszać w spory to- 
warzystw kolejowych ? (wesołość). WAW N 


„Nie ma Bię co temu dziwić, ale zawsze jest 
to charakterystycznem w publicznej opinii wło-- 
skiej, że Austrję oskarzają o rozbicie układów. 
Gdy więc dzienniki wiedeńskie wyjaśniały, że 
Bach wcale się nie mięszał w układy stolicy pa- 
piezkiej z p. Vegezzim, mniema teraz Opinione, 
że się Bach trzymał na uboczu rokowań, wie 
jednak z dobrego Źródła, że p. Hübner wprost 
do Rzymu przybył, aby rezultatom układów. 
przeszkodzić, i 


W sprawie włoskiej Opinione dementuje Na-h 
zione, a Nazione dementuje Opinione, a telegram 
donosi bez wszelkiej stronniezości co do tych 
dwu dzienników, ale publiczność niczego się nie 
dowiaduje. Musimy więc jeszcze czekać, dopóki 
nie podniesie się zasłona, zakrywająca rokową: 
nia rzymskie. 


Wiadomości z Ameryki północnej ograni- 
czają się na doniesieniach, że się tam gorzej 
dzieje, niż to z raportów wypływa. ` Dziennik 
angielski the Owl (sowa) otrzymał doniesienie 
ztamtąd, podług którego nawet w samym Wa- 
szyngtonie prawo wyjątkowe jeszeze  zastoBo” 
wują, kawalerja z pałaszem w ręku nieustan 
nie patroluje, i codziennie licznie aresztują 


Zagrzeb 1. lipca. W powiecie Duge' 


sello nadżupan odroczył wybory, bo nie możoś 
było przeprzeć wyboru kandydata rządowego: 
Z powodu wyboru barona Kuslana w Cwetko” 
wiecach, wstrzymano pensję urzędnikowi muniey' 
palnemu w Jaska, Persinowi. Nadżupan Knkulje', 
wie grozi mu ngunięcierr. 
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